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M r n ą ł  r o k  p r z e ło m u .. .
K iedy  ■wstępujemy w nowy rok, podej­

m ujem y się zestaw ienia bilansu w yda­
rzeń ubiegłego i czynienia horoskopów 
n a  nowy.

R ozpatru jąc  i anaH zu’ąc w ydarzenia 
1 roku 1944 stw ierdza się, że dal on za- 
eadniczo trzy  w yniki. 1. Wojna, nie zosta 
ła'zakończona. 2 N it mcy nie zostali poko­
n a n i i  iluzorycznem  stało się zwycięstwo 
alian tów . 3. M arzenia polskie n ie- ziści­
ły  się.

Nie m ożna zaprzeczyć, że w ynik i te 
przygnębiająuo podziałały n a  um ysły  

• społeczeństw a Dolskiego. Może bardziej 
n iż gdzieindziej, w łaśnie n a  terenach pol­
skich z ubiegłym  rokiem  zw iązane były 
wszelkie nadzieje na lepsaą pszyszłośó. 
Może siln iej n±ż każdy inny  naród, społe­
czeństwo polskie uległo propagandzie, 
głoszącej, że w łaśn ie rok 1944 bedzle de­
cydującym  d la  w ojny i je j następstw  
D ając  się um ysłowo i psych icznie opano­
wać tej propagandzie, społeczeństwo pol­
skie było niew zruszenie przekonane, że 
w ypadki potoczyć się m uszą po lin ji w łą  
snvch im aginacji. W szyscy żyli nadzieją, 
że „W ojna się. skończy", że „Niemcy zosta­
n ą  pobici", że „Pol<ska będzie". Przez ca­
ły rok staw iano  te im iny , w których 
wszystko to m iało  się odbyć. W n a jg o r­
szym  w ypadnu, n a  gwiazdkę m iał byC 
„z w szystkim  koniec". Aczkolwiek C hur­
chill i Roosevelt wciąż przesuw ali term i 
ny, uw ażani by li za genjalnych jasnow i­
dzów, k tórych  bezwzględnie należy s łu ­
chać. Ludzie o realnym  zmyśle w ubie- 
głym roku jeszcze m niej m iel1' do powie­
dzenia niż w poprzednich latach.

Gdy się więc tali mocno w ierzyło w to, 
co było najgorętszem  życzeniem, n ;c też 
dziwnego, że nastąp iło  silniejsze jeszcze 
rozczarowanie niż w ubiegłych la tach  wo­
jennych, kiedy z życzeń nic nie ziściło się, 
Szósty raz już społeczeństwo poislcie ro­
bi w ojenny bilans staroroezny, ale ża­
den z nich nie był tak  sm utny i-przykry, 
ja k  obecny. T ak wysoko, ja k  wynoszą się 
w górę gruzy m iasta  W arszaw y, tak  pię­
trzą  się bolesne uczucia zawiedzionych 
nadziei.

W ojna n 5e tylko, że n ie skończyła się, 
ale w łaśnie pod koniec upływ ającego s ta ­
rego roku n a b ra ła  większych rozmiarów 
i p rzy h ia ła  n a  gwałtowńośei. D otknięte 
n ią  zostały znaczne tereny  polskie. N a­
ród polski w szerszych niż w UDiegłvch 
la tach  sferach i w arstw ach dostał się w 
objęcia je j n ieubłaganych praw . P raw dy  
te j w niczem nie zmieni fakt, że tereny 
polskie w raz z zan reszkałą  n a  nich ludr 
nością, w porów nan u do innych krajów  
nawiedzonych w ojną, stosunkowo m niej 
przez n ią  ucierpiały . W stępując w noWy 
rak, należy  trzeźwo zaglądnąć rzeczywi­
stości w pgzy i uznać, że wszystko to, co 
dotychczas naród  polski przeżył podczas 
wojny, jeszcze nie było najgorszem . N a­
leży się oswoić z m yślą, że nadejść mogą 
dopiero teraz właściwe ciężki^ chwile.

N ajisto tn ie jszym  w ynik‘ero w ydarzeń 
ubiegłego roku jes t fak t niepokonani a 
N ijm iec. F a k t ten  powin*en być b rany  
jako  podstaw a do rozważań bilansowych. 
Pokonanie Niemiec było głów ną i g ru n ­
tow ną pozycją w politycznych 1 m ilita r­
nych kalkulacjach  ich przeciwników.. 
Bezsprzecznie byw ały perjody, które u- 
daw adm ały  słuszność tw ierdzeń, że 
N iem cy zostaną pobite n a  głowę. W y«tar

ozy 6obie ty ’ko przypom nieć w ypadki w 
rejonie M ińska i pod A w ranrhes. N a a r­
m ię niem iecką spadały  potężne ciosy. 
S y tu ac ja  m ilita rn a  Niemiec przedstaw ia­
ła  się nie ty  lic o krytycznie, ale w prost 
bez wyjścia. W dodatku zaszły o brze­
m iennych skutkach  w ydarzenia na polu 
po lityk i wewnętrznej, określone zam a­
chem 20 lipca W ojnę pow ietrzną aljanci 
zastosowali wobec Niemiec w pełnych 
rozm iarach. Z w szystkich stron  lądo­
wych i pow ietrznych Niemcy zostali bez 
przerw y atakow ani, jeden sprzym ierzę 
nieo po d rugim  wycofywał się z sojuszu

z nim i. Pozostali sam i, skazan. n a  swe
własne siły.

Ustabilizowane pod jesień _ fronty nie­
mieckie na zachodzie i wschodzie, tamu­
jące pochody aljancitich i sowieckich ar 
niji, ujawniły prawie całemu świata, na 
jaki sza’ony wysiłek Niemców . jeszcze 
stać, ale istotnie nie zmieniły one sy­
tuacji Niemiec. Sprawa Niemiec nadal 
uważana ty ła  za przesądzoną. Przecież 
wszystkie pozory przemawiały zr tern, że 
właśnie tak jest. Nikt nie I rzypuszcza' 
że Niemcy zdolni są jeszcze nietylko do 
skutecznej obrony, ale i do uderzenia.

Ẑ ozpac™ msYtuacia Atenach
Zurych, 30 g ru d n ia . Z Aten doLliodzą wia­

domości, że w piątek w południe : cząl
się w r.. ście znów ogień l granatników i 
to w takiej chwili, kiedy pozwolono wyjść 
ludności na ulicę, celem załetwienia zaku­
pów.

Jeden g ranat padł 60 metrów od hotelu 
„Grandę Bretagne". W stolicy greckiej pa­
nuje zdanie, że arn.vbisku,p Damaskinos na 
wypadeK, gdyby mianowany zosta’ regen­
tem, wezwie generała Plaslkirasa dc. utwo­
rzenia n. wego rządu. Naogół uchod»i za 
rzecz nieprawdopodobną, ■ aby przywódcy 
powstańców zmodyfikowa ’ swe warunki do 
tego stopnia, żeby mieli wziąć udział w rzą­
dzie generała Plaskirasa. Sytuację ocenia 
się Jako tak dalece rozpaczliwą, żc zachodzi 
konieczność powzięcia ostrych zarządzeń, 
crf, ji* ochronienia Grecji od absolutnej ka­
tastrofy.

Amsierdam, 30 grudnia. Agencja Reutera 
donosi z Aten, że w  pierwszych godzinach 
porannych w piątek wojska brytyjskie za-. 
atakowały wzgórze Ardhittos, które etano­
wi jeden z punktów oparcia powstańców w 
Alenach. Atak ten poprzedzony był ogniem 
zaporowym, otwartym prze?, ciężką arty le­
rię i przez czołgi. l*oii£ti ealym poludnio- 
wem i wschodnic-n przMhnFeścirm unosi się 
obecnie gęsta cdsłona dymów. Dalej donu- 
sza urzędowe, że regularne wpiska b ry ty j­
skie i greckie, wzięły ogółem 7.500 jeńców.'

Sztokholm, 30 grudnia. 2. Aten nadchodzi

wiadomość, że pod wpływem tuiałań wo­
jennych zawiesiły swą pracę mlejskii za­
kład; użyteczności oublieznej. Strasznie
przedstawiają się 'stcrty  greków. Na tererne 
walk grzjbie się zabitych oez aeysity du­
chownej w parkach i na podwórzach w mo­
giłach prowizorycznych.

Nota organizacji „ELAS11 
do Churchkta?

Zurych, 30 grudnia. W dług »: rfd n 
nailchodtących z Aten, o n a rTzatja.,ELAS” 
przedłożyła p c ion o  ret która ma być 
wysł.-nj za Churchillem.

Sztokholm, 30 g r  idnia. W  związku z wy­
padkami w Grdcji pisze dzie„m i loadyńaikd 
„Times “, że warunki organizacji powstań­
czej ..ELAS" nie są — biorąc zasadniczo — 
nie Jo przyj;cia. Naogół żadnego z ich 
nurk tu  programowego nie można zaikwe- 
stjónować lu! zatakować. Jeżeliby p^zed 
stawiciełom ".Ijanck.m v Atenach nie uda­
ło się przekonać rzecznii.ów urganńzaęji 
„ELAS", że ich w crrnk będą traktowane 
iakó siała podstawa rokowań, jednak nie 
jako ultima um, wi-wrias znikłyby osta­
tecznie kie nadzieje załagodzenia ken- 
fliktu. \\\>w Zuf też nie byłoby w mocy 
wojsk bry+yjięieh opanować powodr wy­
padków. ..Daily Mail" sitwifcidza. ze Wielka 
Brytanja popełniła błąd, nie okazując, że 
Jest ppnim sytuacji.

Papandreu faktycznie (ustąpił.
Srtokhdm, 30 grudnia. Agencja Reu­

tera donosi z Aten, że premjer grecki Pa­
pandreu ustąpił de facto.

Liczą się tam z tern. że form >!ne Jego u- 
stąpienie nastąpi po ustanowieniu regin- 
c ji.

Wojna c < mowa w Grecji trwa.
Sztokholm 31) grudnia, M^-dług doniesień 

z Aten, nie Je*f_irawdo i-idobn r . ,aby De- 
maskinos zwołał porownie w kiclbiiżsrycł 
driach odroczoną konfer iheję politycznych 
przywódców Grecji. Wojna domowa toczy 
« ’e więc dalej.

Mimo, że koła brytyjskie żywią ieęzc.e 
nadzieję, iż wbrew obecnej tragicznej sy­
tuacji będzie możliwy kompromis, przy­
wódcy greccy są niezwykle pesymistycznie 
nastroienL Panuje tam pogląd, że propo­
zycje .przedłożone na konferencji przez or­
ganizację „ELAS" w swej oDjenej formie 
są  nie do przyjęcia, ponieważ ich aproba­
ta równałaby się poddaniu kraju pod pa- 
n .wanie ekstremistów Żądanie! organizacji 
„ELAS" oddania jej resortów ministra 
sprawleJliwośi l i spr? r xwewnętrznych — 
dwóch najbardziej wpływowych resortów 
W każdym gabinecie — z równóczosmetn 
żądaniem stanowiska podsekretarza stanu 
w n.nisterstw ie spraw- zagranicznych oraz 
udziałem 40—50 proc. w rządzie stanowiły 
najwyższą niespodziankę c la obserwatorów, 
którzy nie liczyli się z tak wygórowamenr 
pretensji mi. Jedynym  pozytywnym wyu 
kieiń było J otychczas jedno,.głośne zasad­
nicze przyjęcie 'rtg( mcji, które Demaskinos 
prawdopodobnie już poda. telegraficznie 
do wiadomości króla greckiego na em igra­
cji.

Dostatecznie charak terystycznym  jest 
fakt, że konfe .antła nłt zdołała nawet 
dcjJć do rczważani? ultimatum generała 
SCoble, wystosowanego do zwek nników or­

ganizacji „ELAS". Zamiast tego mui&.ano 
się ograniczyć tylko do omawiania spraw 
politycznych.

Powstańcy greccy 
zaopatrywani przez Tito.

Berno, 30 grudnia. Agencja „U rited 
Pre«s" tłoinosi, że formacje partyzantów or­
ganizacji „ELAS“ zpouktrywane są regu­
larnie w broń i amunicję pr-©z swą mace­
dońską kwaterę główną, znajdującą się w 
Skoplje.

Churchill I Eden 
wyjechali z Aten.

Sztokhoim, 30 grudnia. W  dniu 21 grud­
nia o godzinie 17-tej doniosło raćje londyń­
skie:

„W  tejgchwili dowiadujemy cle od nasze­
go Korespondenta w Atenach, ie Churchill 
I Eden udali się w podróż powrotną de Lon­
dynu".

Korespondent Nixon oświadcza. że Chur­
chill i Eden zaleca królowi grec kiemu. aby 
zgodził sie na natyehmiastow'e utworzenie 
regencji.

ma, marginesie wyjaziaiu Ćhurehilla i E- 
derna z Aten, o ezem jaż domoszuno, mówi 
radjo londyńskie v uzupełnieniu, że Chur­
chill i Eden spotkali się ie^zuze z arcybj- 
bikrpe-n Atem i  Grecja krótlko przed owym 
o d ja z d m

Strttirlus i Eden spotkają się 
w Londynie.

Sztokholm, 30 grudnia Jak  doniosło ra- 
djo londyńskie wczoraj w południe, Londyn 
jeet wymień any jako miejsce „potkania 
między Stettaniusmo i Edenem.

Nagle św5a t  doznał n ie  ipodzianky bo­
wiem w łaśnie pod koniec roku arm ie nie­
m ieckie w yruszyły  do nowych potężnych 
ofensyw, a to wobec ich najsiln iejszych 
przeciwników, jak im i są  USA i Anglja.

Żb w stństym  roku w ojny Niemcy nie 
zostali p o k o n an i to bodaj jest .nety iko 
najważniejezem  i najistotniejdzem  w yda­
rzeniem  starego roku, ale wogóle całego 
okresu wojennego. 1 ten  fak t bardziej niż 
jakakolwiek inny  narzuca m yśl o sile i  
harcie tego narodu. Szczególnie naród  
polski powinien z m yślą tą  się oswoić. 
U  przy tomu ia jąc  sobie tą  podstawę n aro ­
du niemieckiego, w arto  pomyśleć o tem, 
C7,> wogóle było n a  m iejscu z narodom  
tym  zadzierać i angażować się w nim  w 
w ojnęt P a trzeć  n a  wszy sIko to, co N iem ­
cy w ubiegłym  roku przeżyli ł co zdzia­
łali, gdy w ydostali się z tak  n iesłychanie 
m ężnego kryzysu. n ;e m ożna oprzeć sią 
m yśli, że w w e jr ie  obecnej wogóle nie są 
do pokonania. Pf Londynie i W aszyngto­
nie m iarodajne czynnik s tan ą  wobec py­
tań , czy w arto  więc wojnę kontynuować, 
ery  w arto  wyczerpywać siły  narodów i  
k ia jów  anglosaskich po to, by dokony- 
wać dzieła Syzyfowego? Można mień nadali 
zastrzeżeń a  co do m aterja lnyeh  zasobów 
Niemiec, bez przesady naiom iast m ożna 
tw ierdzić, że psychiczne siły  narodu  n ie­
m ieckiego są niewyczerpane. Szósty rok 
w ojenny zatw ierdził raz n a  zaysze tezą, 
że Niemcy nie skap itu lu ją .

Spraw a polska pogrzebana została osta­
tecznie pod gruzam i w arszaw skim i. To 
jest „rzeczywistość rzeczywista". Po 
W arsnaw.e, po rokow aniach M ikołajczy­
ka w Moskwie, po kryzysje rządu em igra­
cyjnego w Londynie, spraw a p ilsk a  ta k  
uprościła się, że schodzi już ty lko do kwe­
s tii  zwycięstwa Niemiec lub Sowietów. 
W szelkie irn e  możliwości przestały  
istnieć. W ypadki tak  się potoczyły, żo 
Sowiety posiadają wszelkie moż iwośel 
suw erennego rozstrzygnięcia spraw y pol­
skiej. d n g lją  i USA nie są  w etanie im  
przeszkodzić.

W obec w ersji krążących wokół przetwo­
rzenia „K om itetu Lubelskiego" n a  p ro ­
wizoryczny rząd polski zbytecznym  jest 
w yjaśniać, co rozs rzygnięcie spraw y pol­
skiej w sensie planów sowieckich znaczy. 
Polska m a się stać związkową repub liką  
radziecką o barazo -wątpliwych granicach 
tery to ria lnych . Jed y n ą  prze .zkodą s to ją ­
cą na drodze tym  planom  s^wioeldfm są  
Niemcy. Społeczeństwo polskie nie m a 
innego w yboru, jak  tę alternatyw ę: albo 
pogodzić się z całkow item  po shłonięciem 
ziem polskich przez Sowi“tv, albo oswoić 
się z m yślą, że po stronie Niemiec rozpo­
cząć m ożna nowy okres swego żyw ota 
historycznego.

Twardy i bezlitosny w yrok w ydał rok  
1944 d la  społeczeństwa .polnkiego. Rok 
194* byl n iby  dla społeczeństwa polskie­
go rokiem  przełom u. Bogatsze o nowe 
doświadczenia, aczkolwiek przykre  i  bo­
lesne, społeczeństwo polskie powinno p o  
rzucić wszelkie m arzenia i w nowym  ro  
kii śm iało w stąpić n a  g ru n t mocny, jak im  
jest rzeczywistość. W iedy wy-dzit z  im­
pasu, w jak i deptało się w ubiegłym  ro­
ku. B y rok 1945 d la żyw eta narodu  na­
prawdę był nowym, w tem  znaczeniu, a- 
by streściły  się polskie życzenia nowo* 
roczne
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Ciężkit walki w  Bslgji i luxcmbunju.
Dalsze postępy operaćyj ^m tsc^ch  w Ardebaai. -  L ►rJyn, An­
twerpia I Leo?1 im pod o "Tlen daMrosłęini m. -  Z~* ^  Budape­

sztu Łroni cmtrum m usti przeciw atakom bolszewików.
Berlin, 30 grudnia. K„ czelna Km endi. 

Nlei.iteuich Sil Zbrojnych komunikuje 
z jfównt] Kwatery Funrei* w dniu 29 gru- 
r .ia :

K i obszarze belaljsko-lukeombursklm 
di szło wczoraj na trsryatklch obcinkach 
do cienkich wa!k, ytuncja n. uleg i P/fy* 
tem większym zmianom. Spośród 44 dywl- 
zyl amerykańskich, użytych na za*.hodzle, 
twierdzo u > obecność K  na tym obezarzo 

bojowym. W  Ardi nach uzyskano dalsze po- 
stepy pomiędzy S.avelot a Marche. Po. Ro- 
c cfortom rozbito przeciwnatarcia. Pdnu- 
wiar.i ameryka ihl > ataki odciążające nu 
południ(“*ry zachód I południe od BaeCogno 
oraz u d  luksembureka rzeka Sauor nio 
zdołaiy posunąć rle npprzód na ekutok na- 
ezej obrony. Tylko nd poszczególnych od­
cinkach nieprzyjaciel lokalnlo zyskał na 
turrnlo. W  ciężkich wi Ikach zdbiylo w c - 
-s i, albo zniszczono 36 nieprzyjacielskich 
czołgów i o incernyi n wozów zwiadow­
czych. W  dnirch 27 I 28 grudnia fi . nacjo 
armjl Ig Iowo zestrzeliły pozatem 90 nie­
przyjacielskich samolotów I szybowców 
transportowych.

Z całego pozostałego frontu zachodniego 
zai portowano tylko o potyczkach posiada­
jących lokalne zn. czonie.

Ogień dało* oro ny na Londyn, Lesdlum 
I Antwerpie koniynuow io.

Ci py „Wikingów szturmowych*- ary- 
na ki wojennej pr;y użyciu ewyct' łodzi, 
podwodnych najmninjtzoro typu. oraz ma- 
łokalibr r.ych środkót bojowych przez 
r i r a i  dn. -tokowały I z .amoocśwl co 
niero adały cleżkie ciosy ni przyjacielskiej 
ż^gl.-jze okrętowej w r e j . i e  ujścia Skal­
dy. Według nadeszły ch dc rychczas repor­
tów, z; topiły on i tpoirói, f ty dowozowej 
przeciwników przerzło 40.000 brL 

K i całym obszarze W.och śrpdkowyi n 
panowała wczoraj nieznaczną działalność 
bojowa, fpor-dyc] te \ rypady brytyjski# 
r«j północny wschód od Faonzy zkłaifiały 
sie przci naszęmi pozycjami.

Na Węgrzech ponaw lano próby bolsze­
wików p m ł imani i ele pe.nl^dzy Jeziorem 
Błotnc.ii a Dunajem utknęły w agnlu o- 
brimnym naszych dywlzyj. Na puhtac od 
Dunaju n ize wojska, mimo silnej kry 
bez w  adn j z y s t r a t  dokonnły zmiany 
rozycyl r dbrzsżnych. rzopr wlajac ł i 
‘.rzaz. Gran. Haługg Budapesztu irttzyi iła 
w swych rakach cent.um n',iita, min i 

gwałtownych ataków bolszewickich.
N p- •ud.il, od gran*cy zł©w„.:klej natar­

cia nieprzyjacielskie - aw dzsna aomle- 
dzy rzeką E poi i żróalaml rarkl Sajo nio 
przyniosły przeciwnikowi ładnych god­
nych uw?gl sukcesów.

\‘J Kur ndji boJtzewIcy . tynuo w > 
twe ataki, zakrojone na fiolka skale. Od­
działy armjl lądowsl, oddziały SS oraz 
fjrmaejo Jednostek S i  złożone : lehotnł- 
ków łotewskich, w uporczywych, ale eku 
tocznych walkach odparły sowieckie t*y- 
wlz|e. znowu atjkufi ** wszedzio przy śli­
nom poparciu a iły l- 'j i  I czołgów oraz po­
nowni- zniszczyły liczne czołg nłr.srzyja- 
clelsklo

Podczas wczorajszych nalotńw angla- 
•msrykańtkle letni Ttwo tororystyczno zrzu­
ciło bomby głównie na miej^rowoścl w

I !lsmcz_ch zachodnich I południowych. 
Pnn lnw “ !,t.klrm w miastach ' ablen. I 
Kayserslau%rn luj kllkakr itnjo zsatł 
kowanych w os atnlch dniach, ponownie 
powstały szkody n  ?złolnlcrv. mloszka- 
nlonrych. V. wcze?Ji_yr godzinach wie­
czorni i *i ataki brytyjskich Jimbwwców tr 
rorystt "®tych klorowały sic na raj on Bro­
n y  zachodniej.

lumunja - sowiecką, Grecja - brytyjską 
sferą inieresów.

Genewa, 30 grudnia. Ośwli f-.*enle auglel- 
okiego u in id t i pracy Beyitw w Izbic 
(  min, Ja . piczo izlen* *k HVVcsłrcngton 
Evotilng Stor**, zJradziłj w -w P  że w  
tajnym uktadzio pomiędzy ChurchfM m I 
Stalinem RDmiHiit . ' y " “rło U#wlctor 
a Grecję AnglikJm Jrko sforą Interesów. 
Układ ten zos*ił przez Churchilla pr eodsta 
wio y w QuebfiC, p rzyciom PurwyHt file­
ty,Ho i. żartoiifordził, ale nawet pirafował.

Zi.ledwo boik czasu upl^-uąl pisase de lej

A m e rY k a n ie  s t r a c i l i  p r z e s z ło  lO O .O O O żo łn  o r z ?
o d  p o ło w y  j p d n i a .

Berlin, 80 g r u d n ia .  Stany Zjednoczone 
straciły w cli mu ostatnich 14 dni łSJN łoi- 
nlsioy, n lu  licząc strót poniesionych od po- 
ezą :ku ofsnrywy nlsmlseklsj na zachodzie.

Biorąc p- d uwagę I to straty, to północni 
Amerykan’i iTtr.clll! od połowy yrudn1-  
przi. zło 1P?.0O żołnierzy. — Glówrn cześć
takiego kolosalnego uszozeioku w 1. Iziach 
p n .p a d a  na S ąjuerykaisLie dywizje pan - 
oerne, a- mianowicie 3 7 oraz 9-ta. :ak r t . i  
S dywrzyj piechoty. Wszi-eitklo to dywizje 
przestały faktycznie letni ić. Były o, o sta 
cionowane na południe o * Akwizgranu w 
chwili rozpoczęcia sie ataku niemiei ki<*o ,

106-ta dy--, jzla piechoty Stanów Zjeanc 
atonyo posiadała rankiem <in:a 16 g rud ­
nia tyi to jeszcze U S40 żołniearzy. Todem 
przewainio t Delaware, z Pensylwanji i z 
Ohio. Atak niemiecki rozpętał sie o godzi­
nie d.80. W dniu 29 grudnia w«pomn. m a 
dywizja liczyła jes.zczo tylko około 200 lu­
dzi, błąkających sie w lasa .h  Ardenów i 
ginących pod wpływem zawieji śnieżnej.

Amsterdam, 90 grudnia. Am* yk.óskl 
Czerwr-iy Krzyż potrzobuje — ]_k  podaje 
agencja Reutera — 16.000 nowych plolą 
gnl rek dla armjl amerykańskiej. W arie­
lu  z W aszyngtonu zawarte są następując> 
słowu: Naród amerykański nic zdaje aobi» 
sprawy % powagi ajtuacji. Szybko rosnące

stra ty  w ym acają niezbednli natychmiasto­
wego zaangażowania dodatkowej liczby 
pielęgniarek.

D y sk iin jfa  w USA ra  temat 
ofensywy niemteckiej trwa.

wZto4.ioJm, 30 grudiua. A iM ryksiJkl 
szef sztabu gwi' rsr-ti mo z plunnzoj wojny 
św iatów .', uencrj! Peyfon Aarch, złożył 
oówlaricz«nle v opraw.o n rm 'ssk ' , ofe i- 
yi /  na zach^JzIe, w któram poddał ootmj 

k ry ty c . moi ody prm rrińhola wojny prz z 
A ng^A m orykanów .

Byłby narewisie czar owiadceył M arib 
rr m  , ab? skończyć ze zrm et niem odpe- 
wledzialuości za trudności wojskowe na 
złą pojfodTj i nieprzejrzysty term . Jeszcze 
nikt nie widział, aby śnieg leżał ylgo po 
j< 'ne.i stro i ie. W r. 1»43 oświadceył, 4e 
Nieancy w roku 1944 nie zostaną pokona­
ni. Tem mniej nie ryzykowałby drioiaj 
proroki “ anla zwycięstwa IJanckFego i a 
rok ł 45

Am ryK itiik l minister nejny Sllmson 
oświadczył, żr by.oby Jetzczo przedwcze- 
tnem wydawać aąd co do tsfb, komu na- 
Irty przypluć ym.j przołan ula niemi m- 
■tlago na zachodnim fronda, Jednortni. czy 
też grupie osób.

P ra n a  łttreeh  ę tty łę rd i 11

Karta M antYclka o s z s f ó m
Madryt 30 grudnia. „Łauądzl śplaw nad 

kartą atlantycką** R0osovelta wywołał w  
Tarci, kłopotliwa zaskoczenia, Jak piazo z 
Ankr-y korespondent' wlslklego dziennik? 
k^talońsklego „V nąuardla Etpanoła**.

Mimo że na^gół p r-sa  podobnie .iak i ko­
ła urzędowo są ostrożno W e .yych wynurze­
nia' h. to jedurh nieda sie ukryć niezadowo 
lania z tego powodu, żo prezydent amery- 
kańeki wodził świat na nos. Te nastroje 
wypowiada anglofilski poseł Hursein Jał- 
czin w dzienniku „Tanin**, pisząc m, in.: /

„Jest n .esłycbrnr rzeczą, aby z takim  
cynizmem prowadzić całjr świąt na manuw 
ce i igrać w ten sposób z żyi iera i orzyszło 
ścią milionów ludzi Jeż-ll Maił atlantyc­

ka nie była rzeczywli-itc nlczem Inr in,. jak  
.iRim n->cy Utnlej**, ktńry wymyślił Roose- 
velt to poco zapewniano z dumą, że do­
kument tan został podpisany przez tO.mr o- 
dów, a ostatnio takżi prz * 7.wlązok So­
wiecki? Któż po takiem oświadczeniu może 
-Pizcze spodziewać eie, że ś?,iat uwierzy w 
inne/pakty i miedzyntrodowe układyt By 
lisrny głupcami, wie zao w piekne obietni­
ce karty  atlantyckiej, według których wiel­
kie mocarstwa zagwarantowały wolmśe 
narodów i rzcikomo zrezvgnowafy z zaku- 
eów ekspanz? jnych. Również 4 wolności 
uroczyście orrłoszane przez Roosovelia, nie 
są niczem inoem jak izezą mrzonką. Nie 
pocoetalo mc. co mogłoby nas natchnąć za- 
ufaniem**.

dziennik, od chwil-, kiedy H ull po swe 
podroży de Moekwy zjawi wie ł  a uroczy- 
otem y-wpólaem posiedzeniu obu l®b kesnr- 
gte-iu zwiąże o w&tj i oświadczył oficjal- 
rie, że porozumienie za r*rte w <.*010110 
czyni w przywlośel ibądnoml y wpły- 
wow, sojusze itp. Woboo tego wśród narodu 
amcrykańeJiicgo zazna ;zyło sde kań leinol j-  
jenle z powudu oftatui<:b wypadków i ' ra- 
w tlacyj oraz zadają dobie pytpuie, jakm  
układy je  ecze wywtat—ą na widownią. Oba- 
wiirją sie taim równierż ponownego powrotu 
do starego nu tbeapiecwnego sy temu spe- 
cjalnycib układów pclitycn nych.

Sztokholm, 30 z r u i i t .  Z  dobrze polnfor* 
mowanej strony w Waszyngt?nie .potwfer* 
dcono wo c z y r  ak wiadomość, żs rządy 
* merykańzkl I 11 yłyjskl zwróciły ale do 
Związnu Sowłocklego z prośba o r yjaśnlo- 
nli »  acrawLe usunięcia pewnych prnd- 
miotów inwestycyjnych z rumuńskich to- 
rinów naTtc*.irycli.

Jak  słychać, rządy to swv >ciły usilni# 
uwagę rządu sowieckiego, żo arglo-am ery- 
k aó siie  inter jsy finansowe na tych ter#- 
nach nattowycb u  -sza być obroniono i <ie 
wolnó niczego czynić, co mogłoby zmniej­
szyć nrodukcje naftow a 3adzą. że rząd so­
wiecki odpowiedzią!, i« .nwer*ycjs zabrano 
z terenów naftowych były -uczbednio po­
trzebne w Związku BowiecŁiih, oclem za- 
stąpienia m  i »oiŁTch juzpózoń. Do tego: 
oświadczenia miało być podane t* k ie za­
pewnienie, że rz id sowiecki zamierz: itrzoo 
anglv,-ameryk< ńskich i a terenów finanso­
wych i rozbudować dalej tereny naftowo.

Nowe ataki sowieckie, 
przeciwko rządowi rumuńskiemu

Sztokholm, °0 r  d r  a. Fsdjo mosklew* 
sHIo portownis atakrje rząd ru -łuuskl, zo 
względu Jednak ha w t * r  r rtr  lał komuni­
stów w tym rządzie, atjkl ts konesnirują 
sio obscnlo bardziej przeciwko pojodyn- 
czyni władzom I osobom, podczas gdy daw­
niej sklsrewane były przeciwko całunu ga­
binetowi.

Szczególnie silnie ntakr.ie rie m inistra 
grspodaiki i zarzuca sie mu, że zakrywa on 
władzo, któro sta ją  w obron.e osób ukry­
wających rzekomo właoność sowiecką. Inno 
ataki ukicrowane eą przeciwko m inister­
stwu spraw  wewnętrznych. aJm inietibwa- 
nem przez premjera. Go -eś dotyczy odd .-
ufnnią wlarnośc, sowieckiej, tak mówi a_r 

I I  radto moskiewskie, zar? idzom obecnie, 
aby chłopi, którzy, kupowali by ił o pocho- 
ÓŁ^ce z Beearabji Ich VansnLstril, i którzy 
od tego ozasu trudnili eie Jego ubojem luo 
też dalszą sprzedażą, zLkupywali ubeciii# 
bydło na rynkach rumuńskich, celem odda­
wania go Sowietom. Oprot azlcaiątsk ty­
sięcy jonów broni i materiału wolsnne- 
go ofttransportowpno do dnii 21 grudnia z 
Rumi nil do UnJI Sowieckie! również 
386,000 ton produktów naftowych.

Angtelslci. łódź podwodna 
zatonęła.

Srtokholm, JO g ru d ria . Agencja Ren tara
podaje komunikat ministerstwa m arynai>1 
z Vraszyi.gtcnu, według którego łódź pod­
wodna „Senwol/** nio powróciła z reisu pa* 
tro'owugo i mhsi sie ją  uważać za zagi­
nioną.

Szcpka polityczna
rr>rocznyni >wyczajen> przybyli dc *t»j«nki tsk- 

tr  i wyb tu. p<’ t<cy, t l e b j  w wesołej piosence 
wszystko o sobie wyipi-wać. Tym rasem  widownią 
naszej szopki jest zamiast stajenki europejska sta j­
nia Augiasza. Kuk elki pol.tyków poruszane są 
kulisami przez świafuwe tydostwo 1 wolnomular­
stwo. Dier<rszy bohaterskim tenorem ipiewą Sts- 
lint

W iz^tC j k a i z ą   przed m ą w ładz^t
Bo tom czart prowadzi bal, prowadzi bal.

Śmiejąc się szatańsko Stalin, tońcsy  swoją .r ję  
% glos zabierz, ten, który go ale m a I nie miał 
s s  prom Mikołajczyk:

Odszedłem ' om ai tfaf,
Bo Churchill tak cher 
I ka ie  w lrlć  tgele cygana,
B( wezidzte, w  Londynie,
W Lub' nie, czy w  Moskwie _
Ma s arawa jest e<%gle przegrana...

Churchill w odpowiedzi spiews .tegŁaj", a Mi­
kołajczyk zaczyn- z inne1 beczki i nucąc nr melo- 
dję ludową:

Służyłem  u pana przez płerms ic lala
Dał eł mi. dal t i  m l schron lenie za t*~  
Służyłem  u pena przez drugie lato 
Dał ci m l dni cl ml on tek(  za fo'.„ 
Służyłem  u pana przes trzecie laio 
Dał cl ml, dal cl m l gabinet za to...
Służyłem  u D ana przez c •warte lato —  
Obiecał, obiecał — ojczyzny za lot... 
S la iy ltm  u pa"a przez piąte lato ►—
Dal ci mi, dal ci m l - f- kopniaka za to!

Churchill (zażenowany);
Siadaj par
i  nic nie gaaaj pan — ty lko  siadaj patu

MJkołalcryk (sentymentalnie):
Czemu i o mnie zapomniał?
W  ty noc stronną  l złą,..
Czemuł nigdy nie wspomniał, 
t s  twa miłołć jest grąl 
Czemuż lak mnie o iicm ał 
flosjl n u c ił na lup — 
j a  dzisiaj w iem  już sam ach

K to  ży c ie  m o je  złam ał  
I gdzie  m n ie c zek a  yró b l...

ęhurehill:
Id i ,  nie w ra c a j' G dy ciy  'n i  nie  zo b a czy  
N ie zd z lw iy  sly  an t za p ła c zę  _
Bo m o ja  m t lo i t  sza lon a  
N ie w ió c l  n ig d y  o nie!...

Mikołajczyk i odchodzi, nucąc i nudząc):
J a  w iem , że  n ie  je s te m  d la  e łeb ie  
C hoć ch cia łem  n a jb liż s zy m  c l b y ć  —
T y  je s te ś  d a lek i ja k  g w ia zd y  U. S A. 
b e z  d e b le  n(« m o g ę ju ż  ty ć ... .

Po skoóczon-TO duecie Churchilla i Mikołajczy­
ka — Stalin ipiewa do M arjanny:

D a j m i ty  tzkarla*,ną ró ż y  —
N iech a j w t a  w  m n ie j za n u iy ...

Na co M arjanaa.
Czerwoną ró ż e  —  (m c  serc* b r a t  z rd zą  
V  tw o ic h  z lo ty  stó p !

Stalle:
jd u s is z  w ty  n o t  m o ją  bać  
O ukochana!...
Be* deble nie  m o g ę  ży d  
O  ukochana!

M arjanna:
i T a k a  je s te m  p rzy  to b ie  i  lalut^a

D robn a  ta k  dziec in n a  ta k  —
Serce w  p ie rs i m i b ije  c ich u tko ,
J a k  zegarek  tik -ia k , tik  tak...

Na zakończenie flirtu francusko-sowieckiego de 
Gaulle śpiewa szlagier z, filmu pt. . Kocham wszyst­
kie Sowiety *. Stalin zal zaczyna kusić Churchilla, 
nucąc:

Ja  j f  d e m  ten  to w a rzy sz ,
O k tó ry m  ciągle m arzysz ...

A ten odpowiada mu:
T o w e zn stk o  za le zy  c d  cieb ie  _  ,
J a k  zech cesz nam  będzie  ja k  w  n ieb ie /

Stalin'
P o je d ziem y  r a  łó w , na łó w  _  to w a rzy szu  m ój!  
i-a lrz, tam  lec i sarna, sarna, fi w a rzy szu  m ój... 
T ob ie  za ją c  i sarna, a  m n ie so b ó l i panna  
To zia rzyszu  m ó jl  j

.Churchill: '
- D la  d e b le  o d d a m  w s zy s tk o  —

D la Innych nl*  —
, B o  t y  m l je s t- .ł b ltsk t 

A Inni nie!

Stalin:
T y tk o  z  to b ą  i d la  d e b i t !

Churchill .płaczliwie',.
Ja  w iem , t e  ty  m nie k ie d y ż  i d ra d z iss„z"

Stalin ;
Nie p ta cz  W ln sto n  —  m a sz  70 la t 
P rze d  tobą je s zc ze  żw ia t  —  o tw a rty ...

Churchill:
M lłożć  c l w s z y s tk a  p rzeb a czy  
S m u tek  za m ien i d  w żm teeh  —
M ilożć ta k  p ięk n ie  tłu m a c zy  
Z d ra d y  i k ła m stw o  i grzech ... 

Skończywszy duet miłosny ze Stalinem niewier­
ny Churchill zw 'aca się ku RooseveUowf, który 
kusi go niskim dyszkantem.
s G dy b ęd z iem y  zn o w  we d w o je

O a d a fz  m l k o lo n je  tw o je  __
M oim  b ęd z iesz  sercem  całem
Całem  cia łem  —  ,
7 n ic  nas n ie ro z łą c zy  ju ż ,....

Churchill:
G dy b ęd z iem y  zn ó w  w e d w o je ,
Ann!ja będzie  S tanem  tw o im  —
A ja  w ó d k ą  się  u po ję  
J ak  n a  w io sn ę  w o iu ą  róż!!...

Później dla dodania sobie animuszu obej zjed 
noczenś meżowie Stanów śpiewają piosenki wo­
jenne.

Kooseveh:
W o je n k o , w o je ń k o  c d i z ż  tg  ra  pa jd .
Ze za  c ie b ie  - giną, ż e  .za cieb ie  gtna c h ło p cy

m m ow an l.
Chui shil1'

Jak  to  na w o jen ce  ładn ie ,
K ie d y  V  !  na łeb  SDOdnie!.,.

Następnie dwaj przyjaciele zaśpiewali zgodnym 
chórem stary ale jck ie  aktualny szlagier

K ogo n asza  m lło żć  o b c h o d z ił  
T y lk o  d e b i t  i  m u c  -w

Komu nasza zńłlożć zaszkodzit 
Tylko tobte i mhle —
Koma oęig łza w ypij*f 
Tyllęb tobie i m nl- —
Kogo na za milożć zabije?*
Tylko deble t mnie!/

Miłosnemu duetowi obu aliantów  w ibruje sAala
chór okupos rtnych krajów:

Ciemno wszędzie, gf"dno werędzłt.
Co to będzie? Co to będzie?

Pocsem na aoenę wyaKpują głowy główki i pó l \
główki r-ądów  okupowrnych krajów.

Manerheim:
Ja jestem  pte-wszg ftńsk i maretarek,

, Ja jestem  c Utkt kozak i żmtałek 
Nie wcale jakiż żaden s y f  altk ,..
Ja jestem  pierwszy S fiń sk i /narszcłekt..

D Gaulle:
Raz na prawe — raz na lewo 
Trochę naprzód — trochę w ty i '
To nailepszą jest ?< b mą —.
Tak, by człowiek sto łat ty ł  ,.

Bono ml:
O ml/a btllc NeapoP 
Najcudowniejsze z  miast —
Gdzie każdy o jedzeniu żni 
W błnsk’i U. S. A. gwiazd!...
O mila helia tycanoll
Strzeż się kotp.eckich gwiazd!...

Kroi Michał:
O gwiazdeczko coż błyszczała 
Gdym ja ujrzał twist...
Czemuż no m nie gwiazdko’ mała 
Tw ój promtjczzk padł!?...

Głowy, główki i pół główki rządóir krajów  oktt* 
powanych śpiewają razem:

S potK arnr się na tam tym  żw l-d t 
'iła deb le  tam  — m ieszkank-  m a m , '

Slalin: ,
r 1 J

Ja dla was tam —  mieszkanko m am !!
'd la postrachu strzela z rewolweru).,'

* S « \
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składa życzenia 

Wydawnictwo i Redakcja. 

Biuro nformacji RGO. 
w Nowy Rok n eczynne.

R. 0., 0. Wjrdi ii IX Biuro Inform acji I Pc-,zulii»ań, 
K ral ów, Mo y Rynek 8, b idzie  zam knięte w dniu 1 stycznia 

1845, jako w Święto N twego Roku.

Nowy Rok wolny od wyładunku 
i załadunku wagonów kolejowych

(tp) Zgodme z obowiązu.iącemi przepisam i ko le jo w ttrt dzień 
Nowego Roku, t. zn. i stycznia 1945, wolny jesl od za ła­
dow ywania 1 w yładow ania wagonńw kolejowych We nrszyst- 
kich innych dniach świątecznych i niedzielnych podstaw ione 
wagony muszą byc bezzwłocznie załadow ane, względnie wy­
ładow ane.

Zakłady, k tó re  w tych dniach (świątecznych tb aiedziel- 
nyc.i) wolne są od zajęć, n ie  m or* być zwolnione od po­
wyższego obowiązku.

Kronika żałobna.
Od zbyt dnźej ilości nstaw loo jch  św iec, jak i wskutek 

|ą c e  osoby: Ludwik Ziomek, la t 56; Anna Schiiildtówni, 
la t  17; Michał Sikora, la t 86; prot. Jan Roman Pietrzycki, 
l i te ra t ,  la t 64; Karał Radw inek, em er. urzędnik, la t 6 '  
Stetanja Syrkewa, w dew a, la t  72 M ałgorzata Zamorska, 
wdowa, la t  64; BronUlcwa Uhma, wdowa po doktorze medy­
cyny lat 81; Karał Jaworski, la t 35 Juljan Kozłowski, 
m agazynier, la t 5 6 ' M lęciy .ław  KlUtzer, o. wojskewy la t 46, 
Kazlm.erz Fijal, la t 20; Wojciech Baś, m istrz p ie k u sŁ i, 
la t 50; Franciszek Stanek, em eryt, la t 70.

Ze scen i estrad Krakowa.
Stary Teatr (plac Szczepaóski 1):
da be ta , 30 grudnia, gedz. 14-te r  „Królewna Śnieżka", bajka 

w 3 ak .ach  Wl. R żące, w prem jtiow ej obsadzie, 
i Sedz. 1 7 -ti Rew elacyjna ;re m je ra  komedii mu­

zycznej w 4 ak tach  L, Gozdawy p t . „Dzlew- 
i Kokosy".

N hdziala, 31 gruania, gadz. 10 ta: „Kró.ewn Snlelka",
ba sl w 3 ak tach  Wl. Rżący, w prcm jerow ej 
obiadzie.
Soaz 12-15: T/znowienie w idow iska baletow ego 
w 2 częściach p t. „Wlcczczka Lalek". 

-Panledzlalek 1 stycznia 1945 r., godz. 10 ta: „Królewna 
śnieżka", hi na w 3 ak tach  Wl. R a c y , w pre­
m ierow ej o b sad z ie .'
Sedz. 12.15: „Jasełka Falskie", w układzie < re-
ty se rji T. Ortyma.
Sedz 14.30- „Dziewczyna I Kakosy kom eija
muzyczna Z. Gozdawy w prem ierow ej obsaazie. 
Dl d 17 .15: „Trafika pani generałowej", kome- 
dja w 3 akrach, w prem jerow ej obsadź e 

*
aktw szi pul ni Teatr Kukleiek (Siradom 15):

Sabeta, 30 grudnia, godz. 15 ta: „Jaś i M algcila", bajka w 
op racow ajiu  kukieikowem 
sen z. 17-ta: Koncert muzyki eps-ew ej.

Nl< *z ale, 31 gruania, godz. 11 ta: „Jaś I Małgosia", b a jk i 
w opracow aniu zukielkowcm.
Sadz 17-ta: „W esaiy Sylwester".

Panledziaiea, i stycznia 1945 r , godz. 11-ta I 1S-ta: „W s­
tały Sylwester".
. .d r  17-ta: „W .eczór ludowy-'

* ,
Kara) Hanusi, Jadwiga Fontanów na i Basia Halm irska w nie­

dzielą, 31 grudnia i w poniedziałek, 1 stycznia 
1945, o godz. 17-tej śpiew ają w kaw iarni ,,P an i“ .

y  schyłku Starego Koku. |
Tak już przyjęło się w stosunkach ludzkich, 

źe od czasu do czasu, w ściśle określonych ler- 
m.naeh robimy zamknięcie z pewnego minione­
go okresu życ,a. Zamknięcie takie jest koniecz­
ne dla nas samych. Po zbilansowaniu naszych 
uczynków poprzedniego odcinka c-.asu łatwo nam 
wyprowadzić ostateczny wniosek dotyczący ncz- 
ciwości naszego postępowania w stosunku do o- 
toczenia. Zazwyczaj sprawozdawczym okresenj 
czasu', przyjętym przez ogól, jesl Rok Pański. -  
Ostatnie minuly Starego Roku dobiegają. Naj­
wyższa poya zestawić biłam, osobisty i z jakiemś 
postanowieniem iwejsć w nowy ok.es.

Przedewsz-'s'kiem iakże w:nniśm> dziękować 
Mocom ' Opń-kuńczym, źe przeprowadziły nas 
przez tyle niebezpieczeństw w 1944 roku. Ńejed- 
nego z naszych Kryje już święta ziemia. Nie da- 
nem mu było dożyć następnego roku. Niejedne­
go z naszych toczy nieuleczalna choroba i tylko 
patrzeć, kiedy wątta nić żywota zostanie mu 
przecięła. Niejeden z naszych stracił dosłownie 
wszystko; rodzinę, dom, mienie — a sam tuła 
się, hen gdz eś,. korzystając z obcego kąta i kę­
sa chleba, użyczonego mu przez dobre serce.

A my żyjemy, ciesząc się bezcennem zdrow;em 
Gdy tak myślą cofniemy się wstecz, wówczas o- 
każe się, ze w minionym roku również i my ko­
rzystaliśmy dużo z uprzejmości, dobroci, życzli­
wości i ofiarności ludzkiej. Czy tą samą m irką 
ottpłaciliśmy się bliźnim? Czy spieszyliśmy im 
zawsze z pomocą, gdy byli naprawdę! w potrze­
bie i skrajnej nędzy? N it zawsze, a może 'nawet

wcale, a przecież mogliśmy to uczynić oea, spe­
cjalnego uszczerbku naszego mienia i sił. A na 
Jgół dużo mówi się o pomocy bliźniemu i  czę­
sto operuje się hasłami ewangelicznemu Nieste­
ty wszystko tylko w słowach. Jakiż „ląd wnio­
sek? W nadchodzącym roku trzeba być ofiar­
niejszym i uczynnieiszym w  .tc-sunku do lu ł zt 
biedy i nędzy. Można ich wszędzie znaleźć. Nit 
poprzestajmy więc na słowach, a prztjdźm « do 
czynów.

Uderzmy się w pierś., ileż to tuzi w minio­
nym okresie szczerbiliśmy sławę bliźniemu? ileż 
to razy zaszKodziliśmy mu w ten tub inny spo­
sób, poler wali jego byt, egzystencję, zdrowie, a  
nawet życie? Żadna krzywda wyrządzona bliź­
niemu nie przeci.odzi płazem W ióci bezwzględ­
nie, nawet po dziesiątkach lat. Zastanówmy się. 
ile i jakich krzj wd zrobiliśmy w  minioinym o- 
krese. Krzywdy te trzeba bezzwłocznie naera- 
wlć w miarę m ożności. Jeżeli nie zrobimy t :go 
zaraz, wyrzuty sumienia będą dręczyły ras jak 
czerw Krzywdę zmazać można tylko dobrym 
uczynkiem.

Przeglądnijmy redy r.»sz< konto kończącego 
się roku. Gdy na tym koncie mało zapisane u 
czynków, mających związek ze społeczną ofiar 
nością, postarajm y się, aby te braki wyrównał 
rok następny. Gdy na tem koncie są wyryłe u- 
czynki krzywdzące drugiego, postarajm y się, aby 
w najbliższym roku krzywdy złagodz ć i wyrów­
nać. Największe bowiem zadowolenie daje nie 
majątek, ale życie zgodne z etyką i poczucie speł­
nionego ofiarnego obowiązku wobec otoczenia.

C z e g o  m 0 P ! ] f  s o b i e  ż y c z y ć ?
Zgod a.o ze zwyczajem padają dz.ś słowa ży­

czeń. I chociaż co roku wzajemnie sobie życzy 
m ym / czegoś leprzego, co roku -spodziewamy się 
końca wojny, ciężkie czasy przedłużają się — 
przynosząc cierpienia, łzy i tułiczlcę

Czegóż więc mamy sobie żyozyć z Nowym 
Rokiem 1945?

Przyszedł or. w nieco Wrększym zgiełku bitew 
nym n;ż w ubiegłe lata. Działaijia wojenne przy­
bliżyły a,ę do nas i boleśniej dały nam się od­
czuć nii w uLiegłym ronu. s

I Kraków ujrzał skutki wojny — Nieraz jUż 
przez ulice naszego miasta przepływały fale u- 
chodźców, szukających schron.enia. U schyłku 
jednak minioionego roku Kraków przyjął w swe 
gościnne poawoje rzeszę uchodźców która opu­
ścić musiała swe miasto tf  nader specyficznych 
warunkach. W arszawa przesłała istnieć, a jej 
dzieci poszły w świał. Daleko sięgnęła fala u- 
chodźców warszawskich, wpływając do oboz ,v 
pracy, do fabryk w Rzeszy zajrzała pod strze­
chy wieśniacze i polskich miast

Koniec ubiegłego roku minął pod hasłem po­
mocy uchodźcom W a r s z a w s k im .  Rozmiar ich o- 
sobistej i społecznej tragedji spowodował, że sia­
li się oni zarówno troską > iadz, jak i całego 
społeczeństwa.

Rok, 1944 zakończył się więc tiagedją o  niespu 
tykanych dotąd u nas rozmiarach. Wiele popły­
nęło łez... S tara,:śmy się je otrzeć, nieść pomoc 
w miar? możliwości.

Stanęliśmy na progu roku 1945 Czegóż' się ma­
my po nim spodziewać?

Utarł się już taki zwyczaj, źe z początkiem 
każdego nowego t o k u  stramy się stawiać horos­
kopy co do przyszłości. Cieszymy się, gdy se one 
pomyślne, lecz kiedy nie sipełnią się i por.ostcje 
szara konieczność bytowania w warunkach wo­
jennych, upadamy na duchu.

W tym reku nie stawiajmy h ->rosk<vpów, nie 
szukajmy wróżb. To co na się spełnić, przyjdzie 
samo bez względu na to, czy nasze horoskopy 
byłyby złe czy najpomyślniejsze — Tak jaK lię 
wojua rozpoczęła, tak sam o musi nadejść i je; 
koniec. To jesl właśnie najbardziej pocieszające, 
źe nic nie trwa wiecznie i wszystko, co się dzie­
je na świecie ma swój koniec.

Zamiast dociekań, wytknijmy sobie dziś jasny 
cel Pomóżmy zabliźniać s.ę .a r  om zadanym 
przez wojnę. Jeśli teraz porruJemy nie tylko 
przetrwać, ale stworzyć nowe warunki bytowa­
nia uchodźcom, spełnimy nie tylkeyswój brater­
ski i obywailelsk. obowiązek. Piaoa nad sobą 
i dla sieb'e wypełni nie tylko ok-es roku 1945, 
praca ta zajmie całe lala... ,

I dlatego właśnie n>ie wc m  odwlekać z jej 
rozpoczęciem. Bo tu nie Wchodzi w grę jedynie 
odbudowa miast, nie chodzi o nabycie dobytkn. 
Problem prżetrwaniS obecnych warunków wo­
jennych dla setek tysięcy ludzi jest zagadnieniem 
pierwszorzędnej Wagi i realizacja jego nie może 
czekać końca v.ojny.

Dzisiaj, w pierwszym dniu Nowego Roku nia 
gnbiny się w zbędnych dociekaniach nad przy­
szłością. Rozwiązanie przyjść musi i oczekujemy 
go z ufnością w sercach

Z notatnika recenzenta

Poranek symfoniczny 
w Filharmonji G. G.

„Poranki sym foniczne" cieszą się u nas zawsze wielkiem 
powodzeniem. Tłumnie uczęszczam ; na koncert; F ilharm onii, 
gurąco przyjmujemy artystów , nie szczędzimy słów uznania 
dla o rk iestry  i dyrygem a.

t  słusznie. Podobne zjawisko stanow i ze s tron ; publiczno­
ści odrjjcb najzupełniej naturalny, reakcję, k tóra musi w ła­
śnie ta k ą  p rzyjąć postać, zważywszy w ysoki^puziom  arty ­

styczny -esoolu, atrakcy jność w w ystępach solistów  1 częste 
pojaw ianie się  różnych, cpr t z  to  innych znakom itości Świa­
ta  muzycznego przy pulcie dyrygenckim.

K oncert wtorkowy nie stanow ił pod tym względem wyjątku.
Jalysze iśmy więc pod batu tą  Świetnego dyrygenta Cle- 

m ensa K rajissa skończoną in terp re tac ję  SymfonM c-dur (Ju­
piter) M ozarta, w k i r t ;  z oraw dziw ą m aestrią  uwypuklono 
wszelkie w łaściw ości, c ii. ak t ryzujące twórczoSć tego ge­
nialnego klasyka, V niezwykle starannem  zaokrągleniu każ­
dej Irazy w’ m istrzowskie: opanowaniu lem pr ze wszyst-
kiemi jego odmianam i, w oogactw ie efektów  dynamicznych 
odczuliśmy wielki artyzm  dyrygenta, jego wyczucie cale] 
tinezji i eleg m eji muzyki m ozartow skiej, szaioną rutynę i 
cudowną um iejętność w doprow adzaniu sztuki odtw ńrczej

UPRAGNIONE „BOBO"*..
W ylazł na stół, różowy i Śliczny (nie przeczulk 
nie wstydzi się, choć nieco sukienkę ma krótką  
mama-wieczność do rączek dała mu flaszeczkę, 
więc gumowy cmoczek ssie, aż milo, wódkę! ^

Gołą pupą w półmisku usiadł, skrzat sobaczy.., 
piętami depce bigos i rozwalił talerz, 
a wszyscy lak pijani krzyczą: — Cacy.. Cacy.* 
i nikt się nie oburzył, nie rozgniewał wcale —

skaczą wszyscy, bo dzieciak po obrucie skacze, 
pilnie mu, jak w kość sroka, zaglądając w buzię 
szukać znamion wielkości i świetnych przeznaczeń 
(ktc Me olmlela wątpić, nie wierzyć —- ten blużni!).

A ja proszę: „U cis. cle ste. ludzie kochani 
l nie skaczcie, nie krzyczcie l glofno nie nućcie, 
bo ten wyga z pieluszek, noworodek cwany, 
Sianem tego, co odszedł — kiwnie palcem w bucie.-*

Lecz trudno jest za łeb wziąć rozkochane ęiocie, ,
wujków, babki... kązynki zapatrzonych w bobo.*
więc się sypią prognozy i słowo pi orocze 
co te i to z niego będzie! co przynosi z sobą!

 a Nowyroczek piszczy i szkłem w ziemię w ali
bezkarnie, bo jest śliczny i mały (nie przeczę!!) 
pochylił się gwałtownie (dojrzał pstry koralik) 
l wypiął na swiai cały różowy tyłeczek...

K r y s i a  O p a l i ń s k a

do największych wyżyn prawdziwegc piękna. Clemens K ran  
po iiad a  nadto spec.alną z d o ln o ść  Z asu g ero w an ia  całego ze 
spoin Jo  tego stopnia, że przy swej stosunkowo niew ielkiej 
ruchliw ości podczas dyrygowania, wlad nim calkow z e 
zm uszając grających do n ies ły c h an e j wrażliwości, momea- 
talnegu reagow ania na najm niejszy gest czy ruch batuty

Symfonje przyjęto zatem  z ogromnym en tu z jaz m ie , który 
doszedł uc 'zenitu  po U-gim numerze program u, jak i s tano­
w iła U wertura „L eonora III" Beetiioveua, tchnącs ja k ą ł 
tajem niczą głębią ponurej introdukcji, pszeradzanej zwolna 
w szalone fortissim o tem atu głównego. Ogfiiem in te rp re tac ja  
zasługująca w pełni na szczery pouziw i uznanie słuchaczy.

Udział irtorici U rsuieac (Śpiew) w koncercie symlor-cznytu 
stanow ił ciekaw e zestaw ienie ze względu na osobę so lis tk i, 
obdarzonej Jasnym, czystym sopranem , dużą swoboną w ope­
row aniu w górnych partjach  głosowych oraz prawdziwym 
artyzmem uzew nętrzn ia jąc™  się w wykonaniu szeregu pie­
śni J. Ma za 1 R. S traussa z tow arzyszeniem  orkiestry.

Zapowiedziany w program ie poem at syng. „Sow izdrzał" 8. 
S traussa odpadł z powodu nieprzewidzianych przeszkód,

Koncort prof. Franciszka Łukaszewicza 
w Fłękltnej Sali Filharmonji

W niedzielę 7 sty cz -ia  » gortz. 16.30 w ynąp i w Sali Błę­
k itnej Filharm onji prot. F ranciszek  Łukasiewicz.

Program aoncertu  poświęcony będzie w yłącznie dziełom Che 
pina. Usłyszymy takie arcyaziela, lak Sonata H-moll op, 56, 
k .d rą  arty sta  odegra po raz pierwszy, ■ genjalna F an taz ja  
F-moll, Ballada . . .  dur i Polonez As-dur op. 53. w spaniały 
ten progi am zaw iera pozateit 6 Preludiów, w ysankę, W alce 
Cis-moll 1 2 Etiuoy („ te rc jo w ą"  < na „czarnych k law iszach").

Będzie te  zatem  w ieczór, który aa słuchaczom ogromną 
skalą  wzruszeń artystycznych, a nazwisko koncertan ta , .wy­
bitnego odtw órcy Chopina gw arantu je wysoki poziom wyko­
n a n a .

Bilety nabywać można oó środy 3 stycznia u  biurze F ilhar­
monji (Zwierzyniecka 1), pokoi 10, od godz. 10— 13-ej.

Zebranii * Artystów w St. Teatrze,
W dniu 4 slyczmia 1945 r. punktLalnie o godł. 

10.30 odbędzie fię w sali Slarego Teatru zebra­
nie arlysdów, celem uregulowan a spraw bieżą­
cych, zrzeszeniowych i organizacyjnych.

Na rełbranie powyższe proszeni są ci wsiysćy 
artyści dramatyczni,- komcdjowi, operetkowi I 
rewjowi, których załatwienie tych spraw inte­
resuje.

Wejście Tia salę od nl. Jaigielljńskiej Przy 
wejściu należy okazać kartę artystyczna., Pod­
pisano „Starj Teatr Zarząd".

Krakowski Nowy Ręk.
Wywiad, który m ógłby być...

—- Hej, panie+-Czy daleko do przedmieścia?
Spojrzałem w dół zdumiony. Bo cóż taki mełv 

berbeć mógł porabiać o lej porze na ulicy?! A 
kiecty przyjrzałem mu się uważniej, zdumienie 
moje wzrosło jeszcze więcej. Malec wędrował uli­
cami zaledwie w koszulinie sięgającej... trochę 

i poniżej brzuszka.
— Czego to „facet" szuka o tej porze po ulicy ?

— zapytałem z naganą w głosie. — Czy to nie 
Czas już leżeć w łóżeczku?!

— Nie mam czasu na dyskusję — odparło 
dziecię poważnie. — Idę objąć posadę. Daleko 
do przedmieścia?

— Posadę?! I to na przedmieściu?! — zawo­
łałem.

— Aha! Prawda, nie zrasz mnie p in . Nowy 
Rok jestem. W łaśnie na przedmieściu kolega 
Starv Rok odda mi klucze miasta. Zaraz dwu-

, basta, a ja nie znam miasta i mogę się spóźnić.
-— To może Nowy Rok pozwoli, ze go od­

prowadzę — zaproponowałem, węsząc nie łada 
okazję do wywiadu.
- — Hej, panie! A może pan z prasy?!

— Nie, nie jestem z prasy — zapewn łem zgo­
dnie z prawdą, bo przecież nie posiadam „swe­
go" hiurka w redakcji.

— No lo dobra nasza! — odparł Nowy Rok. — 
Bo uważasz pan, faiba drukarska działa mi na... 
nerwy — dokończył zadowolony, że udało mu 
się dyplomatycznie wybrnąć z rozpoczętego 
zd n a.

— Dawaj Nowy Roku łapkę ! chodźmyf Jakże 
d  właściwie na im!ę ł

— - Mów mi 45, teraz podobno taka moda u*»- 
gltała, że ludzi n -/vw a się numerami. ’

— Słurhaj 45. jesteśmy na przedmńśeHi.
— Dobra siadajmy na skraju '■hcidnika i cze 

kaiir.y
W krótce z za zakrętu wyszedł przygarbiony 

Starzec. Długa, siwa broda opadała mu praw  e 
do koiau a o dziwo! t-i cały stró j miał... brudi'« 
w ą, podartą koszulę.

— Serwus 44! — krzyknął -mały 45 ł
Starzec kiwnął przyjaźnie głową i pokazał za­

rdzewiały, duży. klucz; Malac pod-eptał do niego,
a ja  stanąłem , prz; sluchując się ich rozmowie.

— Coś tam zdziałał staruszku? — zagadnął 45.
— Otóż kolego, jako obejmującemu nową po- 

,adę, muszę powiedzieć, że każdy z nas symbo­
licznie wyprowadza ze sobą z miasta to, cc/ po­
wstało pod jego panowaniem. Zaraz zobaczysz 
mój korowód.

— Klawol — zawołał 45. — B*dę miał wzo­
rzec pracy

Słowa Starego Roku spełniły się. Za zakręteid 
rozległ się gwar i oczom naszym ukazał się dziw­
ny pochód.

hząd młodzieńców. Długie m esynark5 tak dłu­
gie, że siadając trzeba je zawijać w rolkę do 
góry, szerokie jak  letnie płaszcze. Przeważnie na 
jeden guzik. Włosy na głowie mrsternie zaondu- 
lowane „Fale" przelewają się po głowie.

— A to co? — pyta 45.
— Ziota młodzież. Rażda epoka ma swych 

elegantów.
— To oni są eleganccy??? — dziwi się 45
— W swoim mirem aniu zapewne laki '
— Hi, lii, hi! —r śmieje s 'ę  ‘ 6 — a te fryzury, 

długie, sfalowane włosy? To te i szyk współ­
czesnej mody?!

— A jakże1 To jedno co się w nich zewnętrz­
nie i wewnętrznie pokrywa. , Fale" na głowie 
i woda znmiasl mózgu,

— Zabierz ich ze sobą! — machną! ręką 45.
Za młodzieńcami rozległ się brzęk i zaczęło

cuchnąć.
— Bimberek, bimber k, pan jwie bimberek... — 

wołali mężczyzn! I kobiety z butelczynami w rę­
kach i kieszeniach.

Za nimi wlokły się kociołki. gęstoir'oir.ierzr, 
filtry .. Producenci o chytrych 1 chciwych oczach 
podskakiwali za kociołkami i przyrządami i  za­
dowoleniem zacierając ręce. Podawali butelki z 
napojem handlarzom, nie oglądając słe za siebie.
A za rfómi wędrowały ofiary nałogu. Byli to lu­
dzie o w-yglądzie gruźlików, kr*-tynow i tern j>o- 
dobnych. „Producenci" bimbru i sprzedawcy nie 
patrzeli na nich. Widzieli tylko okrągły pieniądz 
toczący się za butelkami.

— Zabierz to! — machnął ręką 45, chmurząc 
czoło,

Nagle zatrzeszczało, zahuczało, zadzwoniło, za­
gwizdało... jęknęło i zatrzymało się na środku 
jezdni.

— A to co?! — zdz wił się Nowy Rok.
— Magiczne pudełko — odparł Siary Rok.
— Na czen, polega jegc magicznuść?
— Palrz!
Z pudełka zaczęli wychodzić ludzie. Najpierw 

22 osoby zeskoczyły ze stopni i buforków z oby­
dwu slron wozu. Potem z pomostu zeszło 10 męż­
czyzn, 12 kobiet U5... nifewiast z tobołami, bań 
kami itp. Polem z wnętrza wozu zaczęli wycho­
dzić ludzie. A więc wysiadło 55 mężczyzn i 30 
kobiet oćaz 10 dzieci. Potem przednią platform ą 
wysiadły 4  osoby.

Mały 45 klaskał z uciechy rączkami, aż w koń 
*>u nie wytrzymał i zawołał

— Cudowne, czarodziejskie, pudełko! Dziadziu, 
zdradź m., na czem potęga ta sztuka? Jak oni 
to rob ią’ ! Pierwszy raz w swoim życiu widzę, 
aby prawie „Pułk wojska" mógł pomieścić się na 
dziesięciu ł-wkach i dwóch platformach.

— Na jednej platformie, un est reserve... — 
skarcił go 44

— P trdonl Nie wiedziałem! Ale jak  oni tam 
wchoazą?!

— Zapytaj oto oberwane guziki, podarte u- 
brania i zgubione w tłoku części intymnej gar- 
de-oby. One wyśpiewają ci tajemnice czarnej 
nfagjf

— A jak w Krakowie nazywają to pudełko? 
Chcę sobie takie kupić!

Kupić nie można. Przedmioty o watrtośoi
zabytkowej należą do miasta, a  n a z y w a  się __
tram waj. '

— Caćy, nie*-h zo«fanie.
'-czytem  radości było, gdy z tram w aju wysko­

czył" dwie konduktorki i zaeżęły gwizdać gwizd­
kami.

— Odjazd, odjazd! - i  uciechą wołał 45.
Nie było :odnak czasu na zgłębianie daiszych

taj: mnie magicznego pudełl.:., bo juz nadeszli no­
wi ludzie Jeden z gromady podszedł do 45 i po ­
wiedział: , .

—> W  t ia j  N aw y  R oku! j e s te m  O rtlc z . N ie  rn a m

mnie?! Ha, to dziwne, Wszyscy mnie powinni 
znać. Artysta jestem. Wszystko potrarię zrobić 
na scenie!

— A tamci?
— Tamci niby tak ie  artyści. Niecnoty To nie 

to, co my stara klasa. Nie słuchaj, gdy bę-dą^mnie 
obgadywali, bo to pleciugi, piotuchy i ogony tea­
tralne, ja natomiast

Przerwał i zacr.ął z innej beczki:
— Publiczność jest naszym panem 'i władcą! 

Szczęśliwego Nowego Roku życzę tobie, , o p u ­
bliczności, artyści krakowscy!

W śród publiczności byłe dużo „złolej“, a ra* 
czej pozłacanej młodzieży. Trochę dzieci, które 
podobno wpuszcza się po to do teatrów, że za 
wszystko biją brawa, potem szli jacyś państwo 
z pieskiem lubiącym szczególnie spać w czasie 
przedstawień.

Artyści oddalili się wraz z publicznośoDą, re­
klam ując się n a  wyścigi W tej cnwili zbliżyła 
się grupa ludzi w bardzo dziwnych ubiorach. 
Jedni byli ubrani tylko w buty, inni w spodnie; 
niektórzy mieli chusteczki, a inni jedynie koszule.

— Cóż to za ludzie? — zdziwił się 45.
— Amatorzy ubierania \ się na punkty.
— Chyba chciałeś powiedzieć — i ozbie ai.ial
—  Nie, tylko gdy no kupnie butów doczekas* 

s.ę odpowiedniej ilości punktów na spodnie, ze­
drzesz buty i lak w 'kółko.

— Hi, hf, hii — śmiał się z uciechy 45 — Pe-" 
woo i ty ubierasz się w len sposób?

Stary Rok zarum :enil się patrząc na strzępy 
swej wyświechtanej koszuli. Zaraz zmienił temat:

— A oto panie domu! Obecnie pani domu na­
zywa się , do wszystkiego". Od pomywaczki po- 
pazei kucharkę do kochanki i żony. Podoba ct 
się?

— ślicznie, proszę o jednąl
— Szukaj tobie, aż znajdziesz! — no ia« pjer- 

wsz; Z! śm ał się 44. — No. bierz swój kluczt
Malec 45 wolno wziął klucz z ręk 44. Zrgar- 

- ąt przed sieb e ty’kr> tram w aj 1 i „do wszyst­
kiego", resztę wypchnął za bramy miasta.

— Niech żyje rok 1945! — wrzasnąłem i obu- 
djńł«m się.

Akurat wegr.r u ę z ą l  wydzwc-laC dwunaątą.
Ar ffc
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STYCZEŃ

1 p Nowy R ok
2 w M akarego op.
3 8 G enow efy
4 G E ugen iu sza
5 P T elesfora p ap . m .
6 S Trzech K róli s
7 N L u cjan a
8 P Sew ervna Op.
9 V\’ J u l ia n a  m

10 ś A g ato n a  pap .
LI J- N ajśw . R odziny
12 i* A -kad iu sza  m .
LI s 1 D iariusza pap
14 A L u trozyny  %
ib P P aw ła  I. pua t.
ró W M arcelego pap .
IV s A nton iego  op.
lo c K a t .św. Piotra+s Rz.
IH p N ajśw  R odziny
2(1 s F ab ian a  i Senast.
21 \ A gnieszki p. in . j
22 p W incen tego  m
23 w J a n a  Ja łm u żn ik n
0 4 s T y m o teu sza  m.
25 c N aw r. sw P=wła
26 p P o lik a rp a  bp  m.
27 s Ja n a  Z ło toustego
28 Y S tarozapustna  ®
29 1* F ran c iszn a  Saiezego
3ff W M arty n y  p.
iii ś P io tra  w yzn.

LIPIEC
1 N Ju/ijusza m .
2 P No w i edzeni b N M P <£
3 W H eliod^ ra
t Ś JózeR  K ai.
5 G C yryla i M etod.
6 , Iza jasza  P ro roka
7 o K laud iusza
8 N E lżbiety
9 P \Y eroniki z G. O

U W B raci m ęczernilc.
U Ś P iusa
12 c J a n a  o w s  berta
13 P A n ak ie ta  pap .
.4 ■i B on aw en tu ry
15 N H enryku  ee a rza
16 P NM P* z g ó ry  K arm .
17 W A leksego w yzr . j
18 8 Szym ona
19 C W m e. ń P au lp
20 P Czesław a
21 a P rak seu y
22 ‘Je M arii M agdaleny
23 P A polinarego
24 W K ry s ty n y
26 s J a k u b a  ap es t. ®
2 6 G A nny, m a ik i NM P.
27 P r a i  ta leona

: S W ik to ta  pap .
28 N M nrty p.
3.0 i' A bdona
3.1 'W Ig n a n  go I.oyoli t

LUTY
1
o
3
4
5
6 
7 
& 
9

10
11
12
15 
14 
1E
16 
17
18
19
20 
21
22
23
24
2.J
26
27
28

Ignacego bisk . 
Oczyszczenie N M P .  
B łażeja bp . m.
M lęsopustna, W eron. 
A gaty  p. m . f  
D o ro ty  p. m. 
R om iialda op.
J a n a  z M atty  
A polonii
Scho lastyk i p. m.
Z ap u stn a , Feliksa
G auden tego  m . ® 
G rzeg o rza 'II  pap . 
Popielec 
F a u s ty n a  
Ju l ia n a  
F law iusza b.
W stęp., K unst. p. 
K o nrada  w y zr j  
L eona bp . m.
Suche dni. E leonory  
K a t. sw. P io tra  w A. 
Suche dn i. Pio.tra 
Suche dn i. M acieja
:u .u a .  Cezarego 
W ik to ra  w. 
'ilek san d ra  ®
R om ana w. p.

S IE R PIE Ń
1
2 
3

_4
ó
6
7
8 
9

10

1 1
12
13
14
15
16
17
18
19
•20
21
22
*3
24
25
2b
27
28
29
30
31

P io tra  w okow ach 
M. B. A nielskiej 
Znal.4św Szczep 
D om inika
M. U. Śnieżne]
P rtem . P ańskie  
K a je ta n a
Cyt iaku  m ® 
Ja n a  y ia n n e y  
W aw rzyńca  
Tvh.fxt.URZB
K lary  p.
H ipo lita  
E uzebiusza, 
W niebowz. 'NMP-. 
R ocha j
Ja c k a  w yzn. 
A pap; ta
Benłjjny 
b e rn a rd a  op. 
Jo a n n y  F rnnc. 
S y m fo n an a  
F ilipa
B artło m ie ja
L udw ika
M. U. uzęstoehow .
Cezarego 
A ugifstyna b. 
ścięc ie  ów, Ja n a  
R óży I.im aiisk iej 
R ajm unda

M A RZEC

4
5
6
7
8 
9

10
11
12
13
1-.
15
ł 6
17
18
19
20
21 
22
23
24
25
•zb
27
28
29
30
31

Albina, bisk. 
H eleny
R u n eg u n d y  p.
tiłu n b a . K azim ierza 
H&drfana tn . 
K o le ty  p.
Tom ńsza z Akw. ą  
J a n a  Beż go 
F ranciszk i wd.
40 M ęczenników
Środopustno. K om  t
Grzegorza W . 
K ry s ty n y
M aty ld y  ®

ong ina  m .
C yryla M sk.
G0rt.ru dy
C zarua. G abr. a . eh. 
Józefa  O b l . N M T  
Teodozji i E u fe m iiJ  
B en ed y k ta  op. 
Paw ła, b isk . 
K a ta rz y n y  w 
Ireneusza
ra lin o w a . Zw.NM P.
Ja n a  P uste ln ika  
Ru p e rta  b isk . 
3 y k stu sa  pap .
W ielki. E ustachego  
W ielki. K w iry n am . 
W ielka. B alb iny  ?

\* ftZFSTEŃ
1 S Idziego op.
2
3
4

' '5 -  
6
7
8

N
P
W
ś
0
p
s

S tefana  K ró la
Szym ona Sł., B ron 
R ozalii 
U rb an a  pap . 
R eg iny  «  
M elchiora 
N arodzenie N M P .

9 N P io trn  K law era
10 P M ikołaja z Toledo
11 W Pi Ola
12 ś rjjftfęńia NM P.
13 ( E u iog iusza
14 P Podw  K rzyża św f
Ib s N ikodem a
16 X Cypriana
17 p. ■''ranciszka Seraf.
18 w Tom asza z W i
19 ś Suche dn i Jan u a r .
20 ■C E ustachego
21 p Suche dn i. M at. ap . $
22 s Suche dni. M aur.
23 N Tekli
24 P G erarda
25 W K leofasa
26 ś Jó ze fa ta
2.7 C K ośm y i D am iana
28 p W a.daw a kr. nt t
29 s M ichała  arch.
30 X H ieron im a

KWIF.C1FŃ
1 X W icl.tanoeo P W . P o n ., F ran e .
3 W R yszarda
4 ś Izydo ra  bp.
5 c W incentego  g
0 P C elestyna
V s E pifan iusza
8 X P rzcr.ou ., D iouizego
9 p M arii K leofasow ej

łl> w Ei.echiela'
11 ś L eona W ielk . paja.
12 c Ju liu sza  p ap . %
ló F H erm er.eg ildy
14 s -J u sty n a
lb N Bazyltsy
16 P L am b ert„
17 Wr A n ic rta  pap .
18 & A polon .usza
19 c H erm ogenesr )
20| p T eodora
21 S A nzelm a
22 X Sotera ip .
23 p W ojciecha Dp 1 m .
a w Jerzego  m .

/2b ś M arka cw ang.
26 c K le ta
27 p P io tm  K anizego o
28 S- W ita lisa  m.
29 X P io tra  z W erony
3'(J p K a ta rz y n y  S.

p a Z » / j Kr x i k

1 p Bł. J a n a  z D ukli
2 w A niołów  S 'ró ió '..
3 ś T eresy  od Dz. Jezu s
4 c F ran c iszk a  z Assyżu
5 p P iacyua
6 s B runona %
7 ■ X A IR . R óżańcow ej
8 p B ry g id y  wd.
9 w D ionizego

10 s FTbrnuiszka ?ś.
11 c G ereona
12 p M aksym iliana
13 s E d n  a rd r
14 X KalikstH pap. )15 p Teresy i Jadw ig i
16 w Flo ren tyny
17 s W ik to ra
18 c Ł ukasza  cw ang.
19 p P .o tra  z A lk an la ry
20 s Ja n a  K a n t., Ireny
21 X U rszuli %
11 p K o-duL
93 w Sew eryna
24 ś R afała
25 c K ry sp in a
20 p E w ary sta  pap
27 s S ab iny  t
£8 X C >rystusa K ró la
29 p liak sy m ilian a
3(1 w E d m u n d a , A lfonsa
31 ś A ntonina

M A J j

8
9

10
11
J2
13
U
15

17
18 
19
20
21
22
13
24
25
26
27
28
29
30
31

F ilip a  i J a k u b a  
Z ygm un ta  
Znal. K rzyża  Sw. 
F lo riana
M oniki w d. - g
JanH w o leju  
D n i K rz., K a ta rz . 
D n i K rz., S tan isł. 
D ni K rz ., G rieg . 
W niebowstąpienie  
M am er.a  Li k . t  
P ankracego________
Serv"a«.-ego 
Bonifai :ego 
L olil w+.
A ndrzeja  B nboll
Pasoha
W enantego  V
P io tra
Z esłan ie  D ucha iw . 
P o i lcoG ałek św . . . .
J u l i i ,  H eleny  W lał. 
Suche an i. B ezyd 
Jo a n n y  w d 
Suche dn i. G rzsg  I I I  
Suche dni. F ilip a  N.
T ró jcy  św .
A ugusta
Mai ii M agdaieny  
F e.ik są  pup.
Br te Ciało

LISTOPAD

4
5 
6 ;
7
8 
9

10
11
12
13
14
15 
J 6 
17

18
19
20 
21 
22
23
24
25
26
27
28
29
30

W s z y s t l ' ch św iętych  
D zizń  Z aduszny  
H u b e rta
K ai oln B orom e isJui 
E m efy k a  ®
Feliksa  
H ieroi.ini*
G o tfryda
T eodora
A ndrzeja  z A w en.
M ar. Ina
5 P rą c i Polaków  
S tan is ław a  K ostk i z  
K u n eg u n d y  
Albi i a W ielk .
M. B . OswrobramsP 
Salom ei
A nieli Mer.
E lżb ie ty  ®
FeMkga di 1 V alois 
d a r o w a n i*  N M P .  
C ecylii p .
K lem en*e pap . 
Ja r la  od  Kra^-ża

K atarzyny
■Gtftegorza - 
W ale rian a  
R u fin a , m ęcz. 
,Saturnięff 

^ W id rz e j^ a g ^

C ZER W IEC
1 P N ikodem a
2 S M arcelego
3 X E razm : £
4 p F ran c iszk a
5 w r B onifacego
6 ś N orberta
7 c R o b erta
8 P N ajśw . Se .ca  Jez .
9 s P ry m a  i FelicjŁ .ia

10 N M o lp c raa tr k r . •
11 P G an ian y  ap .
12 W O nufrego
lŚ ś A nton iego  z P .
14 C B azylego
15 p J o la n ty , Wita
16 s B enona b isk .

17 N Innoeen tęgo  )
18 P E frem  s
19 W G arw . 1 P .o iazag o
20 ś J u  ian y
21 c A’ojzego Goni
29 p P au lin y  m .
23 s Z enona. W an d y
SM N «nm i Chrzciciela
26 P W i iż iln.d op. a
23 W Jan?. ,1 Paw iu
27 ś W Tadysława
28 G Ireneusza
29 P Pw ira i Pawia
30 S E n d iil

fiitunziEŃ
i. s - E ligiusza
2 U 1. N iedziela A dw.
3 p F ran c iszk a  K saw .
4 W' B arb a ry  w
5 s Pabby
b c M ikołeia
7 - A m brożego
8 s N iepok. Poci N M P ..
9 N LcoLudil

10 P M. B. L ore tańsk ie j
11 A UkmdZegO.
12 Ś S ynezjusza a
13 c Ł ucji
14 p Spii-ydiona
15 s , E uzebiusza
k6 X Adeluldy
17 p Ł azarza
18 w r G rac jan a
19 s Suche dni. N em er.®
20 c Pelag ii
21 p Suche ani Tom. ap.
22 s Saęhe dni. Z enona
1£ k Wiktorii
2V p A dam a i E w y
25 w Boże Naiwdzenle
26 ś Szezcpana in . <p
27 c J a n a  ew ang.
28 p M łodzianków
29 s T om asza
30 X Eugeniusza.
31 p Sylw estra  pap .

Kącik  jz t ic h ffry .
\Nr. 83 (114).

(Dr. K.) Kraklw, 30 (ra d l la.

P a r t  j a  N r. SOS.
• te  . i r tm a  li- C iarne T. nernor

ro ze iran a  korespundencrjn le w 1909 r.
I. e ł — e4  e7— e5 
I S |1 — 13 SbB— CS 
I 011— C4 018— <5 
l. c?— c3 S |6— f« 
i  82- 54 eSX d4  
I. c3X d 4 Gc5— H4+ 
r K e l—41 SI8X e4 0  
1. d4— dS Si 8— e7  
». .141—8 4  Se4-~If 
». O cl— f ł  So7— J.I 
t. SM — d’  Gb4— r-  
t. W al— e l  d7— dfr 
t. S d t—e .  KeS- 48  
r. -h2—h4’ h7—hffl 
I. GjS— 42 ! 3Xe41 *) 
I. Hd4X e4 Oe7-»-f8 

j? — b3 bo— bś? «)
I. SI3- 1 5 1 r tS X g 3 * )  
I. b 4 X (5  | 7 — gS 
P. Ha4— 14 17— 13 

V h l— h3 W hł— bT

22. Wh3— e31 0c8— d7
23. a 2— a 4 .a7— eS
24. Gd2— c3 b7— 85 
25 S j4— d3 Wh7— 17
28. We3— 861 Sg8— e7 
27 H14— d4  G d7Xe6 
2C HS4 -  bS r jc 7  —g8
29. d 5 X .8  W17— c,

0. Od3XI5M HrS— e t  «) 
31 GI0— 63 c7— CS
32. V e l— «3 W e7--«7
33. *Vo3— 13+ KIR— *7
34. Gc3— 18+ Ket X ef 
33. Wt3— e 3 +  I te t  13
36. W )3X e8 ' W a8X e8
37. G d3Xg6 S ą3 X fI
38. HhS <16 WeS—«5
39. Hf8— 13 +  R d S t-ed  
40 H R —3 3 +  Ke6— d3
41. 12--14 G e3— *7
42. Hh3— 13+ 1 w rg rjw a

jpom oeg :h tpodz lew ill «łę rozw iązać ta jem nice gry frod- 
kowej, dali k ilka seahlmiowycL pojęć, będących niejako 
d>ogowskazaml w prow adzeniu gry, ja k : tti.ipo , para  jod- 
edw, wyprzedzanie przeciw nika w rozwoju party), iw oboda 
w poruszania s if , o tw zrta  l ln jt, kryty wolny p l t r  I l. d.. 
a w‘gc k ilka p iy t ycb nlezdelinlów anych ncy ilnted. jak  
ccęstu ęrocz opierający się  ,ia szczucie tych pojęS zaw odtit 
w 1az:e gry, nn ld ljw aueJ  rdznemi możi; jo śc .a m l, w pczycji 
tu .bru.ącej ou nnpięcia Kombinacyjnego elem entu.

Dlatega Tarlakow er rzucił raz pytanie, czy kom binacja 
sziachow a, albo raczej czy g ra  szachow a oparta  Jest na t  la- 
dciwym, czy m ola na nly»laic lw ym  rncbuT 

W d d p . ledi n a  ten  za sad n lc rj problem  « rytoezyt  trzy 
okoliczności:

llwagl: i )  Prryjęiie otlirow aneęo pionka prosrtdzi do t li­
ł o  ataku białych. ,
’ ) Dnch.in tym isnwujg czarne ilo b e zp lec n e fo  skoczka 
robię m iejsce dla wlasaego . . .  czka g8.
’ )  B 'lly  s Ł" ctet może t e - u  zn‘ęć pole g i.
) Rnch slaby, gdyi oddaje bialemn godcewl d.agonalg 

bS, a w ie iy  a l  Unję b.
• )  Bicie god ci Jest r ‘odopitjzcza,ne z powoda grotby 

+ - g6— g 7 + ,
J«ko d y m ,  V irjzntu krakowskiego zadileszczamy par 

(. rozegrano w pierwszym krakowskim tnrniajn Lorespoa- 
tcyjajm.

Partju Nr. 309.
P lste: 8 . ł  Neumana Czarne O ifrti.to

Rozegrana w Berlinie 18C3 r.
N’eprz)Jęty gambit krdljwski.

1. a?— e4 e7 —e s
2. 12— 14 , GIB— CS 
3 S g l— 13 d7— d6
4. H 1--C 4 SgS—16
5. Sbl— C3 9- -0
8 d l - r d ?  S,6— g4 
7. W hl— I t  ag 4 X 62 

B. W it— h l  SI-2— g4 
4. H dl— 42 GcS— P  I-

10. K ol— II sb8— C6 
U . 14— >5 0*2— 05
12. '13— gu Sg4— bo
13. Hc2— ha HdB— es
14. Sg5X h7 Kg8Xh7
15. S c lX h 6  g7— g6
16. H h 5X g6+  I7X g6
17. GhBXid + +

O g rz«  ir o d k o w o j.
Be mile1 łeb wtęce) szczytllwem przakrniecti przez labl- 
»• laklei '  etwarcla, stajemy przed ar|wain'a]szę cifidę 
irtjl przed grę iudkowę
T slg dopiero rozpoczyna i iiSciw a w a'k i. Teerla daje 

sin przewahtie tylko znajomość debjutv mdwl kióre ruchy 
I dobre, a ktdryi Q ta le iy  un'zai' Teoria zaznajam ia nas 
ikte z J .cn a 'k a  prrtadzenia gry koiicowej Lec? w grze 
odkowej je .te  my zdam na siebie samy' i Mimo rzeko- 

iego o c e t , inia pozycji, porus” my i l e  z wielką nleeewncSt ą 
' grza frsdkow ej. Widz,my wiele l  .'.eł ’ ale kt >t,  srybr.ić? 
id ih i r w iele p laniw , rokujących nadz eje, J e  Ltary z L'clr 

teczyw deie dobr] t I a władnie Mądz n*y w  clerar dtciach 
t m y r  lat eb.eglyeb (Tzrr izch) szukzlący dogmatów, u

1) tzaehy są walbp. Do zwy< iąstw> nie wystarcza przeto,
gdy J ą  do trze  gr>, lecz to , te s if  lep iel g ra  Czy r l e  mo- 
km  w lą. podzielić zapatryw ania, te  rozstrzypelącle sprow i 
dza nla nasz w laiciw y, lecz włjadi.le n lew la łd w y  fuch przo- 
ciwnika?

2) 7ak wiadomo, pralka Jost ellnlejara, a lt  Jej wyktnanle.
Czy nie m oim i więc uznać poglądu, to  wlaSnte brak grotby 
je s t  n a jsiln ie jszą  gro ibą?

3) la k o  właściwo posunięcia ol retiam y p> sunięcie wyni­
kające z precyzyjnego przepraw a izanla głęboko oomyśla- 
nego p iane jdo z ca łe j, bez zarzntn g ran e1, p a rtu . Posu­
nięcie .ak ie im . .z n as  w następstw  . do wyszukiw ania 
zawsze czegoS nają-ąbszego 1 najlepszego, przyczem wywo­
łujemy spotęgow i n j p /zez n ie b e tr ie c z a ń s ta .  opdi przeciw ­

n ika . Czy n ie można przato podrtolld *ana tryw ra ta , 3e Jrkld
drugorzędny, n lepozcm y 1 dli p rzeciw nika zupełnie wie- 
ocz .iwany ruch  lafe i  j e  an jlepsza, p raktyczae szanse?

OD REDAKCJI!
W najb  I łs z y s  .Kąciku Szachowym " la m .e tc lm - bardzo

ciekaw y artyku ł Jednego z w ybitnych pioblem lst6w  polskich, 
p. Mgr E. A., zaw ierający uw agi, odnosząie się  do kon­
strukcji zadaA szachowych. Spodziewamy się , ta  artykuł ten  
spo ika się z tyw em  zain teresow aniem  naszych Czytelo ków.

T i względu na  to, te  artykuł Jest d osy t dtogl, 1 -  dziwny 
t o  zam ieszczać kolejno w naszych niedzielnych „K ącikach

C e g ł w i  n a

P onite , publikujem y now elą napisaną na  tle  co- [ 
dz enn 'b  obrazkdw z ty c .a  Krakowa w czasach 
urzedw ojennycn.

Noweia ta  okazała  i ą w p iim le polsklem  wycbo- 
dzęcem  we F rancji w 1943 r.

(Rutf.)
Pod Wbwelem na zbiegu uliev G rodrkiej i  pla- 

vit Bcrnnrdjńakfego, nu szynach tramwajowych 
biegnących przez Kazin.ierz ku W iłle. w chłod­
ny, dżdżysty dzień wiosenny, pod wieczór, ze­
szedł taki wypr ciek.
* Pod ciężarem wyładowanej cegłą fury upadł 

na bruku koń. Ano, jak t o  zwykle bywa furę 
otoczył t łu m  gapiów. B i©dnc konisko nap różno 
starało się ruszyć z miejsca. Ile razy poderwało 
swe piszczele i wyriąguąwszy biedna azyję sta­
rało  się pra idniłni k o p y t a m i  zaczepić o 1'lsk) 
bruk „odal , piersią na ziemię — a  fo ra  ani 
drgnęła. W  końcu d y s z ą c  edaiko, ległu bezradne, 
Jakby Z T e » y g n o w a n e , n a  ziemię, b iejn  rmi, unę  
czunemi Ślepiami nie prosząc nawet luć*i o zmi­
łowanie

A ludzie — jak  ta ludzie
— Batem go panie starszy, b item  gol
Swijlnął baf
— Nie pójdziesz psiakrew l? Ja oi pokaże
1 drugi świst bata.
Koń wybałuszył jeszcze bardziej smutne oczy- 

ska, slęknął ale się nie ruszył. Znowu świst bata,
—■ Ludzie na śniecie!... Jakżrsz to można tai. 

stworzenie boskie t.ićl — odezwał® się czupurnie 
jakaś paniusia z  tłumu. '

— Patrz se pani sweęo nosal Widzicie ją! Ku­
ry macać, a nie do końskich okoliczności eię 
b r-ć  — ofujtrął ją  woźnica i św ianał na nowo 
butem.

Tram waje stanęły z jednego i drugiego kierun 
b u szyu. Większość tłumu stanęła po stronie ko­
nia. Posypały się zrazu nieśmiałe, „ancninlowe" 
uwagi w atronę woźnicy. Potem słowa mocniej­
sze, soczystsze, takie krakowskie, podające w 
wątpliwość, nie mające ze sprawą nie wspólnego 
ęączrgóły mytrykataie woźnicy. B it Jego wyrwa­

ny z r e t  znalazł się gd-LPś nosa tłum»m. Zjawił
się tę końcu i policjant i począł urzędować.

A fura z  cegłą stała. Pcd nit leżał koń ciągle 
wytrzeszczający ślepia, na ludzi. Ziezygnowane, 
jnokre, biedne, m ą ire  Lepik.

Tłum podzielił się na pąrije : „pro" I „oontri *, 
lewicę, pray-icę, um.arkoWarnych, prorządowych 
(t. zn. za policjantem) i bezpartyjnych (t. zn i i  
dzrcycb za większością). Radzono podłożyć pła­
chty pod konia, inni byli Za kocami lub w orka­
mi, inni- za pisskićir. inni ra  opisaniem skanda­
lu w gazetach, aostało się i Nowakowskiemu (ho 
moja pani, jaki to prezes o d c c h ro n y  zwierząt") 
dostało się i socjalistom i księżom i scnacji...

A tu ra  atała, i koń leżał.
Nagle od plant, od strony ulicy św. Gertrudy 

rozlęgł sij zrazu daleki, lecz potem  eorai bliż- 
;zy głos:

— „Tempo Dr.i»“ I — „Tempo D n'a“ I Na ju- 
troi „Terapt r)nla“ !

B-iznosidel gazet. Antek ■ kral owekl.
W]>adł w tłum.
Rozejrzał się szybko. Zaglądnął w notea urzę­

dowy policjanja.
—-- Panie władza! O co chodzi? — i zeraz nie 

czekając odpowiedzi do woźnicy: '
— Cożeś to 'pon tak skapcaniał? Nie moaz pdn 

bata? Ano go!...
 Kiedy bo...

— Co kiedy Na oo ta -eghi? Gdzie n, pon
eskortujesz? ,

— Anc m  Wawel...
— Na jaki Wawel?
— Nc restaurację.
— Na jaką restaurację? ■ '

- |— Nb przecie mówię, n i W awel do Szyszki 
na budowę...

— To pon tak godoj! — ci raz potrm  do Uumu:
— Czego tak stoicie?
Cyknął śliną w bok przez zęby, rozglądnął się 

i zobaczywszy wśród tłumu 1 żyda v  iw iętalnej

jiiplcy i ry tualnej futra*nej czaple na głowią (by! 
to piąteł /  krzyknął mu w ucho:

— P tiJ e  L tndau! (w Krakowie było kilka +»- 
alęcy Landauów) to jeszcze nie siabas, a pon już 
w infule' Trzymoj pon to... — i wpakował mu 
cały za par „Kury erka" i ,.Temj a Dnia" w . ęltę.

Po czem skoczywszy ku wozowi, przegiął aię 
w bok, naparł nogami o bruk i podłożywszy ra ­
mię pod literkę, podważył ją  tobą i chrapnąl:
. Wvord«iował się, przejechał palnami jak zgrze­

błom po zwichrzonej czuprynie I krzyknął:
— Ano prnowie! Cegła na Wawel! Do robotyl
Kto uiu się m w inąi pad rękę. chłop, baba .

dziecko, te przyparł do wozu. Z jednej i d ru ­
giej strony. I z tyłu. Sam zaparL się pcd wóz, 
nogi wbił w bruk i zr+omenuerował:

— Hceesiup!...
Wóz drgnął, Koń podniósł aię na cztery kopy" 

ta i ruszył z miejsca.
Wozu i cegły me widać było wśród tłumu. Tc> 

czył się brukiem  a raczej windował pod W awel- 
aką górę'dziw ny twór. Gromada ludzka skłębio­
na jak  czepiec pszczelny na roju, wokół niewi­
docznego ośrodka.

— CegK na Wawel! Heeesiup...
Jakaś babina wetknąwszy parasol między w7- 

puężone u wosu ram iona tłum u i sz fu k a jąe  
nim dreptał? obok pokrzykując:

— Dobrze, dobrze, trochę na lewo. terkZ do­
brze . . . \

Poma ijała.
I żyd niósł za wozem bagaż swego przygodne- 

go dyktatora. Nawet policjam , prźewiesiiwszy 
przi;z kark pułkę gumową, przyparł'*.ę do cegły—

W jechała na wzgć)rae. Minęła zwodzony n.asł, 
m inęła oasztę Złodziejską, doszła do -Smoczej 
-Tamy. $tąd teiren ju t  prawie równy pod tąnęą 
katedrę, pod sam ł :k dziedzińca Rycerskiego.

Tam czekano ija nią...
A zr chwilę rozległ się tym <-»zem już x góry 

Wawelskiej, po zboczu wdół głor anerusa kra­
kowskiego: ' -

— „Kuiyeiek krakowski"! — „Tfempo Dniar  
na jutro...! „Tem/jo Dnia" .

Po skrom rym , lecz jakże pięknym *  swym 
przykładzie dGeie wracał do codziennej p n e y  —* 
po grotd na  chieb dla siebie.

1 adeusi E d u d .  i Pio.ikorskA
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R  A  W A N D E P
. R O Ś  I N N Y  Ś R O D E K

p R z c c r m c z A j f t C Y
nr z  *2KC*H. ", 
HZIAŁAŃ U 6 0 C

f f l w j i s t ;  - c r j w i a
. , i ł l  -  in«p-rtew i

Kraków, Grodzka 60
TolafaR 2 * 7 1 4 .

Praeiy ś . w  wagona-ch rotorow ych. 
M agazynowanie —  T -asporty  t i n o -  
chodowi —  Cleltie tcw - rów . —  

Zwózki a t ' ^ o W .

Kran. Pflisw TP*ir mneM
I t f ł d i w  ̂1 M d —.ite  ̂ l » y ^ 4 U « n i le |‘) 

1 ttycsuia IM S, po«(»— r t  g. w

a g a p i o w
rliif i .u le c  1 honor Iluow j

iłónfet Werą:

WtlMiliawa —  iryda —  Hakótnt — 
M im a  —  I Chór t.  y. T. R. paó Ryr. 

Ci Kozaka

F llh an -* » lc  te n o r . eukam atoritua
„U ran ia "  (W estrlng 34)

Pol i u iiti.tr  -11111 1 etyezala IM S, 
o godMnle 11 U.l

IX. KO.NCEUT  
SYMFONICZNY

i., t . Bethoyen: O . Symfonia I - ó f  
(, B nalca") .

R. Strauss lowiimdrrt'" —  Ptaaw t 
ajm fom caiy
Dyrygent: H u s  n r s k y

— .. ■ —-
Bilety w otęjn  »  cvnie * 4  z* io — so 
U c nie i  iŁ .dem bą d( n aryclt w
j t  lo p rz : te ż )  w klusze FilharmD- 
jil GO (H aosestr. 1. II. pię*ro, pok. 
sr 10) od soboty dnia 29. X I .  194- 
zy lącm ie  j  godz od 1 1 -  _3 ,3 r 
>raz w dniu k y a c tru t od 9 -te j rano .

KUCHENKI ifcLAIMfc
piecyki do ogrzew in.e lokali na w ęgle1, 
Tir~ b laszane, kdlka t a r c i . we 1 puny 
do wózków dziecięcych —  do nabycia

A N D R Z E J  C H O L E W A  
KRAKÓW,- UL. JOZEFA I .

S z c z ę ś l i w e g o  

N o w e g o  i Z o l t u
orc i wam lanej pom yślności tyczy 

P T. Klientelą 
Chemiczna Pr lnie I ! arblomla

Staniała..-! WMalskmgo
* Kraków e, centrala Jdsel i  ka 5 

i  wwzystk.a Hłle.

F p i a k p p i e
m m m m m  m .ymwmmmmmmm

d o k u m e n t ó w

n a  p o c z e U a n i u

w y k o n u j e

t i i e l & c
Kraków 

Karmelicka C. 50.

H iu f o w i i ia
artykułów  papierowych  

i biurowych
„PIOWŁER"

poleca ic  sk ładu: segregato ry , tec i- 
ki na alrta, ołówki, w idokówki, a : a • 
■Jer.. koperty , feldpostlisty , pa- 
peterię , s tenbloki, bruljóny, komple­
ty kałam arzy, książk handlowe kal­
ki ołówkowe i m aszynowe, korytka 
;a  ołówki, szyny do skoroszytów , 
pompzt row erow e i t. d — Biuto:

Kraków, Stolarska 9
•ynn- id  P—-t-n o j.

O  t * r t s o a > k i i  s n y K a r t

OBWIE57CZEM3E
(PrzaRIn* M

A, . C, D 
t F . U U  
i  u  u  . ,
M, 0 , * , R i
*, T, U
V W, V  T, I  

■zol iosIo: i a  Anny

u la  poi itó  nA

ad ( .0 0  do K  00 (Odz. 
•d  10.00 do 11.00 m d i.
•  .  00 do 1- 00 Srdi
od 1 1 00 do 1S.00 ■ dz.

1 15 uO do 1‘ 00 godz.
od 16.00 do 17 00 godz.

M atrlktswtrtaatianikaaunr K raku w tp.WPflf kodowy aktrói
iw  la Ml) —  Z drl* 28 listopada 1944.

Pn ed łu leola  kr t n  oU .eó  dla n eL ,..ileck  ch pracdWL-ków chronionych yrzad- 
s ębloritw  (oapodarczych w n  letc.a  Krakowie zostanie przeprowadzona przaz 
DkręgoWą - j ą  Ocrpodarczą (D lstrlktiw lrtschtitskauuneo w Krakowlo aa ok ru  
ad ‘ -go Ra II-ga  •tycz-'k  1945 włączała w dalach 2-ga 5 -f*  slyczala lt4 S  

Kieroownicy p.zedsIębUrstW w -r Ich upalaomocalenl zastępcy - a J i  w . laód 
wni kek o przedłużeni. w odpowiedniej gr ipte gospodarczej i  ‘ łą c z a  lem wy­
pełnionego dowodu o nrzepracowaniu oboriązrowych dni przy rza^etch..

Zwraca się  z naciskiem uw igą, te  zostaną uznane tylko te dowody, któro po 
siadają "krągłą p l irząc z L npoilt -kopjw  w Bochni, Śorankt c  lub Mlechowlo.

Firmy, które nie oddały je szc i-  dr eduw z przepracowania obowiązkowych dni 
w 1-ej I 2- t .  dekadzie, wzywa się, ab; oddały Je razem z dowodami z 3-ej de­
kady przy przedlinanłu nart zwolnień.

K lerow i...' firm, ntdre c le  p u ep r icow tły  obowiązkowych d n i. przy azaócaeh 
bęui) pociągnięci do odpowledzlalno-icl przez Dowódcę Policji I ó* Oprócz *ige 
zostauą *>a. firmom odebrane karty zwolnied w wysokości ale odbytych dni prac* 
nrry szaócach.

Przeołuteaia u  gl w >ast*pujących mloj .11 I „ rn  ach, a m ta u w ld o :  
A. ,  a f ledc.ęblorstw chroń ny gospod-rkl przemysłowa) I rnebs
1. Przemy I, Johana Ukilerstras<a 1, I. p., pozo.' 20, w datach

7 1 3 stycznia .9 ,7 ;
2. K i le i

a) Han el karto .wy Johtnn H .i'e r s t .a su  1, I. p.,
2  styczni* 194S przedpałudn t .  ;

b) Handel detaliczny: ohann Hal't, itrassc 1, I. p ,
2 ztyczala 191.3 popołudniu;

c) Halonowa sklepy sp o ły w d a , relouowe sklepj z iwi i  i  Jarzy.amL 
rejonowe mleczni ile, rejonowe sklepy za ! rodłam i óa prania, 
Jam *t H iCerstrasso i ,  I p u l a  posiedzeń

1 stycznia 1945 
s . • . »
9 l  ■ |  ł
1 o  i  i  i• i 5 e »
•  •  I  |  S
■ 1 * l i

t  h
2 I 3 stycznia 1945;

d. a n u sląh lora łw a  grapy roeha; Johana HaM erztrem 1, L pM pokój (
2 1 3 itycznla 1945;

5. Pnodiląh io.ztw o grapy rachu o i :ycb Johann Honaratr 1, n  p., pokój 34 
2 1 3 styczmo 19, d ; 

d. l u k i  I towarzystwa abazpleczoń: johann HallerstzasM 1, pokój 1
2 i 3 atyczn.z 1945

S. dla praadaląWontw chroi t  h grapy wyżywienia I ntaietwe: Johaiui- 
Hallerrtrassa 1, I. p.. ■ aó l i

2 . 3 stycznik 1945;
G. ' » przadsłaMornw chron onych grupy joipf irkt drzewom I lau a il 

(Ha -ptgrupp- H Iz- a  Furstwlrtschaft), Aussenrlng/ 49, pokdl 11
2 Itycznla 1945.

PrzeciulenJo salw .adczed nastąpi w oznaczonych di [ach od godz. t — 12 1 ad 
od ls - i - lT  popołudnia.
Oznajmia się  wyratnlo, łr  iir s ,.o z e n a  zu. ułen nastąpi wyląeznla w o z u -  

ezonyc. terminach; n ltpri*złi ■ u  o terminn pociągnie n  sobą stratę prawa 
przedłuter a,

Kraków, 28 grndula 1944.
De.- tagłoniaRtkof. -Isaar dar airirlhtakaa<mar Krtbawi 

Dr. yoa l a r g a d a r t l ,  r m i n m -

Wezwanie do ludności Krekowa.
F re ta  w ykonana dotychczaa p rzy  budow le ekopńw  i ponow ne o iyw len ła  

ty c ia  goapodarcw go  w K rakow ie dop ro w ed iiły  J(it do daleko  poauniątaj 
n o rm a lizacji atoaunków  w i tk re a le  p racy . N iezbędnie konieczne ukończeni* 
budow y okopów  w m o illw U  Jak najk ró tszym  terralnl* l  w ypełn ien ie  dal» 
azych w aln y c h  ze w zględów  w ojennych  zadań  przez przw nyeł. handal 1 rze- 
mioeio w ysuw ają  konieczność uzyakanla dodatkow ych  now ych aił preeo- 
w nlczych.

Celem  u jęc ia  tych  n iezbędnych  etł znoszą niniaJazem  m oje rozporządzę* 
n ia  i  6, 13 i 22 eiarpn ia  1944 r .( w m yśl k ió ryęh  w azy icy  m ieszkańcy K ra­
kow a z roczników  1894— 1930 by li zobow iązani do prac  przy  okopach. N ato- 
m iaat zarządzam , i ł  w azyaey m ą ic ły łn i z roczników  1864— 1930 i  w izyą tk le  
k ob ie ty  z roczn ików  1894— 1930, k tó rzy  an i n ie  aą zobow iązani przez Urząd 
P racy  do p racy  p rzy  , budow ie okopów , ani te ł u le poaiadają  św iadectw  
zw olnienia, m ają  aią zgłosić w n as tę p u jące j ko le jności w  U rzędzie P racy  
w  K rakow ie, ul. L u b a lik a  L. 30i

M ęłczy łn i, k tó rych  nazw iska rozpoczynają  aią od Uter

i  d a la  9 a ty  czata  1921 r. (P*. U* K  t .  
d a o o ic t ,  U  i  początki a a  gprudaJa 1944 
k oa l w n astęp u jący ch  zagrodach^
Ś. M onop^,-VarUl®b*t AkUeogeeeL-Uhagt 
L  D yiaef; Kazim ierz, B realanar Straado

Nr, 
r. atwiari

3. S iew t^ y k  Bolesław , P rądnik  B iały, «L
4. T abor P ogotow ia G łów nego Zarządu N laruchom oi

A — R ónlu 6
0  —  R ónlu f
P —  0  dniu 1

itJL t  M 1945 
ztycznlu-1945 
■tyzz&lu 19 i

H —  <  ó u li 5 I t  styczni! 1945
stycznia 1915 
•tyązai* i9 4 i  
z.TCznin 1945

L — M dl » 10
N —  0 dnia U
P U

_  V anto 13 I 14 ityczn la  1945
W —  i  dn a 15 1 13 stycznia 1945

W  spraw i*  zgłaszania a ią  k n n la t bi dzl* W ydana Jaszca* d a ttM  w "zw a­
n ia  przaz U rząd P racy .

Po zbadan iu  zaw odow -J 1 ftayczne] zdatnoóct o so b o m . zobow iązanym  
zgl< s z e n li będz ie  p .zydz le lone  odpow iedn ie, w a łn s  ze w zględów  w o ja n ry c ^  
m iejsce pre.i y . O soby , k ró re  w sk u iek  w ad c ie lesnych  lu t  z* •pec]e lnyvh  \
spo łecznych  w zg-ędów  n ic  m ogę w ypełn tó  o, .w iązku prany, itrźy m s:ą k 
p rzen1 li rn ia  adv,c,wlednich u rzęd o w .cL  rsów ladczen z U rzędu P racy  ka 

a. zenla p racy  i ca łkow ltcm  lu1' częóciow em  zw olm eniu i..
W ąku tek  natychm iastow ego  w prow adzenia now ego zaśw iadczenia p i a c j , 

w szyatk ie  inne  zaśw iadczen ia 1 św iadectw a zw rln len la  u tra cą  w n a jb lli-
azyib czasie  sw ą w ażność. Z tego  pow odu- zgłoszenie s ię  w  w yznaczonym
term in ie  lady w tn terea ie  kazdaj osoby zobow .ęzane) do p racy

Po un lyw ie  w ym ien ionych1 ow ydej term inów  zgłoszanla. ęię p rzy  prże-
prow ad; anych cz -s trzych  kon tro lach  u licznych  I dom ow ych, oso jy  zebów ią- 
za-ie Jo  p racy , k tó ra  n ie b ędą  .osiadały  w ów czas Jedyni... w a ż n e j . leg ity ­
m acji p racy , będą  korona na podstaw  ja Rozporządzenia o  ochronie n ie ­
m ieckiego dziele  o d b u d o w r w  GG. ciędkiem i karam i w ięzienia , a w  w y ­
padkach szc^pgólnla d ę d a .c h , śm iercią.

Dla osób z -oow lązanycn do p racy  p rzy  sk o p a  :h I d la  poaladat> y  ówla- 
d e c w  iw 001)1 an ta  w , Ja U rząd  P ra ry  o d ręb p e  p rzep isy
K raków , d n ie  30 g rudn ie 0 4 4  r

D er f f -  und P... ze tff lh ii.  Im ''D ta trlk t K rak .
t r i .  T i  1 a  r, 

f f-B rig ad  td ira r  and  G anaralm ajoz ó. ló l lz e t

O B W I E S Z C Z E N I E  *  •praz-la I — ads-ir k a r t ak an u m ja t.
U B I ł  I K D A U A L I . l t  wych M lajsklaj Ke>el E lektrycznej Kra-

kau ł  dnia 2? grudni. 1*44 r.
Karty obanam antaw a W ejtk la j /o le i  Klakti ycznel Krakau na ro 1*45 będz'a 

s lą  iprzedawuó oó czw .tku dniu 25 grudnia 1544 r., w Biurze- !p rzcd ą4j  Kąrt 
Lorenzstr. (u l. Sw. W awrzyńca) 1? w następujących dniach.

c /a a / te k ,  dnia 2l grudnia 1944 r ., od godz. 7. >0 do 17,
p ią tek , dnia 29 gruda ia 1 -.4 f  , od godz. 7 .10  do l i ,
to b o ia  dnia 33 grudi a  1944 r., od godz. 7 .30  do 13,
n iedziela, dnia 31 g .udn ls '  i r „  od godz. « )u do 13, 
w tu re t, d i l a  2 stycznia 1945 r., od g idz . 7 30 r*o 17, '
óroua -n a  3 stycznia 1945 r  od godz. 7 .30  do 17,

«d 'u la  4  stycznia 1943 r. sprzcćlad kart bę . zle się  odb— ać r*dezaa zwygtycb
godzin urzędow ych, tl . w dniach tygodnia od godz. 7  do 13 i od fOdT. 13.30 do
17, w sobotę od god’ 7 do 12.

Zamówienia a s /k a r ty  m iesięczne przyjm uje się  w p o e z e k łii i tram w cjow el kolo 
poczty podczas wym lerionych godzin, w skUple Elektrow ni M iejskiej K‘ . ‘t - 1  Ste 
phanp latz  -ni, Szczep:,..sk-.. 1 , w czasie godzin biurowych I w e k ip e i f tu ra .h  Kasy 
Oszczędnotcl M!*sta  K .ok ju , a mianowicie hynek Podgórski 8 R ilch sstrasse  (ul. 
K arm elicki) s r  . o la tze rs tra sse  (ul. KoScluszk.) 1, w cza le gi d iln  kasowych 
n r .ę p r . ) dnia w ydaje się go t-w e karty  za op ła tą  cen> taryfow ej 

Karty m iesięczni, sprząaajo  sfą Ąa op ła tą  .20 zl.
Do k a r t miesięcznych potrzebna Jest lo to g ia lla  w w ym iarach 40X 50  ram Opłato 

z. wyistłwien-.e wynosi 2 zl. . . . . . . .
K arty abonam entow e r y s ta w ‘one na rok 1944 tra c ą  Wułnofc w dola 3 itycznla 

1043 ,. Kr - , ł^ -n a m  intowe nowo w ystaw ione są  a ln e  lu l  od dnia 31 gr-idm i 
1944 r

J ta rsf ta  miejski w lasta Krakau Dr. K r l p i o r  p. a. I ta r a i t f  Mlojaklofi

oY r. K 5nl|abacgas l i s i  
(ul. PLutowska) — C c b y  Kącik

lia r o s ta M iejski a la s ie  krakał Dr K r i m o s  p. o. a la z u ty  m isjtk laęo

O B  w  T e  > T c ~-. T T T i
o srprawsOzc ilu Rswoda pracy dU aa. aio będących Niemcami w m ls id o  Krakan.

W myi: zarządzenia Dowódcy U Policji w Okręgu Krakau i  dnia 30 grudnia 
1M4R rów, tracą wkrótce awolą wałcoSć zaświadczenia zwolnlonla od obowiązku 
piacy p zy Jkopach w. Ja, o krakowskim silom roboczym. Od uatalonego terminu 
kadda slla  robocza, pozostająca w stosunku pracy a posła łająca w Krakać swoje 
miejree zamieszkanie Ink mieszkająca poza obrąbem mlasty Kraksa lecz zetrud- 
t lone na obszarze miasta Krakau. m usi wykazać s ię  dowuuem pracy Urzędu Pra­
cy Krt-kau. Za zaopatrzanie pracobiorcy w dowód pracy od pcsle  lzialny ,ost pra­
codawca. W tym celu wszyscy kierownicy wojskowych placówek slutbowych i cy­
wilnych, kierownicy zakładów i gl iwy 'gospodarstw dcmowych, zatrudniający s  ty 
robocze r bszaru miasta Krakau, prz ókUJają Urzędów1 Pracy K ral-t Misjcn- 

mg 104, Iii piętro, -w podanych aizej terminach, wzupełu-ons w następujący spo- 
aót odp.sy ostatn.ch list płacy oddzielnia dla m ężczrui ■ obiat:

1) N u l  .. olzdecy 0) ulica 1 nu n dóa.
2) rrrrrisko T, N*1 l»rty p iscy
7 ' Imię $)'g'upŁ zawocows
4) dktą uroa.znla > ó) tei min rozpoczęcia zatradgioala
5) n li sec zanuoozhaala 10) rodzaj za:. -<nlei U  1

Shladante hut wianu s ię  odbywać w następującej kolejności cotfziannlo w często
aó godz. 8—  l  "uh . 4— 17:
Zakłady prywjm a a 1— .0  satradnlooyoh w czatla od 3— o stycznia 1R45 (. 
Zakłady pr>w ttne o 81— 300 zatradn‘onych w ozam i od 8—4 stycznia :  i45 » 
. . . .  * wyjątkiem 7 r-yczn.i 1945 r.
Zakłady prywatne o 201 1 więcej oraz wykonu lący wolne u  rowy od 10 do 

f r i z  rly^tola 1945 z. 
Aih ;oi .4  władze eywUae korpore ,a  pnhhczae 1 zakłady publiczno w di In 

11 a ty c U a  1945 ( .  
wiaty wlaiea zlotyó Unrowulk irnótł-ta lub odpow'adrlałny zastępca.
Kierownicy zakładów wolnej gospoderl' z .U u ^-.r-ący  ponad 20 osób, stan* 

równoc—śnie z ,» - a ,  przedłołyć pisemne ośw iadcze.ie co do 
ą) stanu liczebnego Zatrudnionych w zakładzie w u lu  1 llpca 1944 r. 
b) lekturową sumr procukcji miesiąca czerwca 1944 r. ( -TuJi-ia 1 44 r.

 F ZJ orzedlo ien.u list będą w -ę—M e fonnuiarze na dowody prac». która n aią
ypełnić pracodarcy i przewlolyć ja ponownie w podan/ui im e id J u l, c em 

potwiaidzenia.
_ Po-.w-eidzóne o w o d y  pracy winien pracodawca Jak najszybciej wręczyć człon­
kom załogi zakiadrwej.
a d S f i r Ł  n rzestm gać oioutlLa Urzędu Pracy w sprawfi wprewc
0 1 r ę f* « J W *,r ,c y - ^Ssff można otrzymać r  Urzędzie Pracy, kzgl. w Izbie

Krakau. dnia 30 grudnia 1944 r.
R larotl, Mlajakl miasta Krakaa Urząd Pracy krakaa Dr II11 a a b a

O l m i » K C E e n . n  r ó / n b

CZŁONKOW IE ZAŁt>GI 
P  mmoldi-Itchnischo StaaiłwJiJcj Warachau (FSW )

M tnjdiilebł Jako robotnicy rtchow i lub techn. nrzętłnlcy w w aru aw - 
* jk ładach , «og q  tią  zgłosić do te j sam ej pracy z podaniem  obecnych adre- 

:sów, obecnego A rbeitsam tu m iarodajnegc dla m iejsca zam ieszkania i to  osobiScie 
lab pisem nie w H auptvarw altuug der Deutsche Post Osten, P ersonalstelie . Krakau 
ro s ts tra s so  19. , .

Matrymanlalno

OBWIESZCZENIE
Przedm iot: W y p la ta  zasiłków  rea to w y ck  * U bezpieczenia Społecznego 

G eneralnego  G ubernato rstw a w t^ycznia 1845.
W ypłata  sasiłków  z ubezpieczenia rentow ego robo tn ików  i pracow ników

u m v s ł o w y c h  i z u b e z p ie c z e n ia  w y p a d k o w e g o  w ity czn iu  1945 nastp i:
1.) d la  p s g b  p o b i e r a j ą c y c h  za s i ł k i ,  z a m i e s z k a ł y c h  w m ie ś c ie  K rakow ie 

,i o k o l ic y ,  o p o c z ą t k o w e j  l i t e r z e  n a z w i s k a :
A,  B, C, D, E, F, G, H ,  I , J  w  d n i u  2 s ty c z n i a  1945 
K, L, Ł w d n \u  3 s ty c z n i a  1945
M, N ,  O,  P w  d n iu  4 s ty c z n i a  1945
R ( S w d n i u  5 s ty c z n i a  1945
t !  U, W , Z w dlniu Ł. s t y c z n i a  ł9H.5

w Z akładzie U bezpieczeń S poU cznych w K rakow ie, ul. P ieka rska  N r. 4 
w g o d z i n a c h  o d  8 do 12.

l . f  dla pozosta łych  osób pob ie ra jący ch  zasiłk i, w  położonej v najb lise j 
ich  m iejsca zam ieszkania U bezpleczalnl Społecznej w zglądnie w Jaj 
O ddzia łach . *

W yp ła ta  zaeiłków  osobom  upow ażnionym  pr*e*  zailłkob lo rców , m oto  
njjst i jp ić ty lko  *a przedłożeniem  upow ażnienia z uw ierzyteln ionym  podpiacm 
z a s i ł k o b lo r c ó w .  *

K r a k ó w ,  d n i a  21 g r u d n ie  1944.
K ierow nik Zakładu U bezpieczeń 5po!eczny<Jif J  o n z •  k, M in iste rlalrat

O B W I E S E O Z E N I E  *  zpęawl. poławiania zlę iwlarzbu 
”  ®  ™  I t J D A  i Ł I \  ł C  ląonl w m laśd t Krakau. — Z dnia 

I I  praónla i ;4 4  r.
StoLownie d > } 300 rozp o rząd ien la  w  rpraw os w y k o n in ja  rę ip o rz ę d z e n ii 

z dnia 22 .U rp n ia  J27 z. p  tw aiczaoiu  3craillwycA eberób iw iazięn ych

P I in te lig en tn ą , o d truw ającą  zaiiiot- 
ność p czn a  m atrvm. kaw ał er la t 29, 
w ykiztałcony r .n u d n y . Zg.utz. Goniec 
Krak., Kraków ,,S*04'
Poznam an  ą z W h iie m j  z j t o l z w  
rak-olą a lyatycnaą ■ u d r r H i  zdob ic 
tiwa iip. k u w u w  la t facd ' icb Ct-1 ma- 
tryzaonieluji. La-manrt z f io - n o ia  Biuro 
Ogłoszeń, Kraików. Stenna 12 pod „S ty ­
c z e ń '. ć . ik
Pa- o at 39 m iła, p i iy s to m ą ,, gospo­
darna, m ająca w fisnę  m letzkaula pra- 
gnia zapoznać w celu m ufym . nczci- 
weg człow ieka. Hozwiedzeni w yklucze­
ni 2 | l .  do Binra Ogłoazeó K ru n a  K ra­
ków, Adoli H iłi .r - r ia tz  45 pod „ 1 5 0 "  - 
Wdowa po urzędnika la t 52, iLte Igent- 
na gozyodyni, pragnla pozu ić pana ln- 
taijgentnego o dobrym e h a ra k ta rn  na 
po iauzio  lub p rzedslęt lo rs.w  o do la t J5  
Cel m atrym  Zglo&ęrnia: G onec Krakow- 
• t l ,  Kraków „NT. 8381,

_ _ _ _  .
N ocIbb I

Noelagi In te llgeriLji Kraków Radzi rtł 
łow ska 14. m. 2. f  28
Noclegi: i, a l  w, ; taroa. r n a  J»  ar. 23. 
‘laclagh  K ralów , Grodzka 5' m. 12. 1 
N oclz .i: Kra J a , F lo .Jaóska 3, n ; 8 
Noclógl Kra.iow, 1. .‘łona 23, m. 1, 6333 
Necłegl: Kraków 'S taror-lślna 52, m 13. 
N .c l .j i  przyjcioUjM. K ra-ów . ó«. Se- 
b .a lia n a  34, m. 2. 4625
Noclegi: Kraków, jzew rika 7, m. 7

Nauka 1 wychowanie
Wyucza z-e w iLdtkim ctaaie w ,kurtie  
I indy* Jualme Języka rriaun tk j jo  
IrancusLcg' ang.tlik iego , vęgierąk,e- 
ro I rocy isk ic |o  Konwersacja, korecpoa- 
ueacja tlumuczetla, tat-żr pomoc w az 
uca ze wszj >1. ich przedmiotów. Zgt" 
pzeala i  aekji i ariecie od godz. K- -12 
I oó 13— 19, Kraków Jima 3. m . 
Zarambw Czesław długoletni protezo! 
Wyżenej ' iB j i ,  Muzycznej im. Cho- 
p .n i. udziela tebcy] śpiewu to l. w Kra- 
kw w .e,. pfac Karim'ieri| W L ^ eg o  6, 
Ol. -2 . zgłoszenia (3— 5,.^  7765
Kene. kur . rytmUl 1 |  mnastykl lccz- 
rUzej  pop kier. sił fac owych. Kraków 
Szpitalna 38/5. Wpisy codziennie od 
godz. 3— 4 tej. 8372
Konceejonewane Knrsy Kroju I Szycie 
rozpoczynają się 13 stycznia. Informa­
cje: Kra.ów, urudzka 63. 8252

» » ■

J \ H  GRABIEC
m RRMcfe a te y  m et, . raedyw * f  łat
44, pe l»“  w a J«tkśeJ Chorobie 
opatruDny Sw, S u ran t— t r i  ze Mąt 

w Panu ■*<!* 14. x n . 1244.
Wy a o *  *ze’ . znriok z  kap' ry ha 
en r  ita n  “ fcowi Jt  na f.«.Jeee 
*(e<x~T)o poczynlm, aaatęptło j t  
wtorek dnia 14 >  o crrai zawic 

damiają
ła n c . Górka I Keózłaa

t  1  »'
i  T u s z y ń s k i c h  

A l e k s a n d r a  K r a u z o w k i
ttugeIM Ma p raco m  . M me> Ip fry t.

w Warziawlo 
umarta Rn-.e i r ,  XH. 44 r. W Bt-kn 
f kacu Pochowane aa cmentarna 

eraf-haym  w Iwanowicach, o  enem 
za ^ a d a o  erją z r a /m y ch  i  śyeati- 
wjch yamdęnf Jnnrłej, pogrądeii 

w u eooŁiiu .u  nthń
t n ,  i,m rw u, w nęk  I . aRitaa

1+ s . p .

FÓZEP SZAROMA
•fnaryt P. K. P„ obyw i'ri ul P. Sęeir
m n rt U a  13 wfnpada I*M  r, po 
kirótp-ich a e-ęł^ .ch  cferptcriacl1, »a- 
opatrzooy ów. Sakramentami, grze- 
iyw sey lat Se n osfit pocuL^anr 
dnia 19 X? *H4 r. na cmentaron 
nrlęJsMm a  m w ym  Sączu, o ezym 
zae:iadeolt#ą wmzyettich Krewnych, 
PrzyJacSól, Kolegów I Tbajortyc.- 

w w w f^ m  smutlkn pozoetall
Zana, Córka, Synowie, Ifwawa. 

wnuki f W runul.

Rfiłns
Rąkawtce ik e rp e t.  c.epłe z do wierco­

n e ' włócrk" 'W jaOnuję soUd^ie, w yt'*" 
Kraków-Dębr ik , Barska 24, m. 3 I. p. 
Zaginą: ip  >t 9 \  dość dnd.-, wie
sy tiemmo-blonid, tw arr - k ry p a , och,/ ko­
loru Etebies. e_o uhran ; w sWetr z 
owczej wełny koloru hlato-czerw onete 
m arynarka granatow ą, C,are ipódnie 
d ugic , czapka prilotko. Nazywa clą Zięba 
S tanisław , wyszedłz domu 8 g ud r.a bc. 
i widziana go w 'Po. m inie, p m  jeżd':a- 
jącego w k ir uniku Białego 7 J n a jn  łur- 
m nf.ką .' W ażenie w .at„m oSci proszę 
kiieiować >’,a dres zrozpa.-zcaych ro ic i1 
ców Kęrol Z ięb-, 77kopooe AntOiówWl 
5437, „om S to p u . 73441
Bryczesy specja-oa. wykonuji ’ ip m . 
daję . Grzywę Kraków, K arm elicka 36. 
Szczurowski arrzyoiątony biegły, o- 
tw ic ra ka .y  p a n c e m ., prow adzi p ra ­
cow n i. mech in iczna-ś lu .a iską  Krak w 
Poagóm e, Cąbrcwskilegc 1. Teł. 18t 6 i .  
Buły oficer akie, cholewy, z dof* -czo- 
L .ch m ateriałów , s f  dnlo 1 wyk >ni e 
pracow nia cholew ek. Kraków, ul św. 
O e.truay  14, II. p. 4347
Sitl.gowco, term ofory, kalosze i opony 
row e.ow f szybko I tanio wulkanizuję. 
Kraków, OJO..aczna 17 m. 1 , 4333
rntoknpjo doku: tentów  *vkonu ie ua- 
tychm iast Dcm Fotografii, Bielec, Kra- 
i ów, K arm elicka 50. 47(2
Przepuklinęwa pasy, banda ie  —  przera­
bia, - rn raw le i w skoauje w " ‘ug ofiary 
R  BogdanowŁaz. Kraków, Orod’4 i  z, w 
podworou. , 4743
Ciąlawa pasy  brzuszna, poporodow e, po- 
ope.'ac"% e. ua nbaJżeoia te łąd k a , jc.it 
wykonuje R. Bqgc»oowicz, Kiakuw, ul. 
O rodzia 2, w p rtw e rc u . 4744
Pluskwy or« t y szeikie robactw o wraz 
z z a ro d k im . tępi radykalnie gaz BF 
o ra i odszczurzeaiie p -zeprow rdz. dezyn- 
łe k rja  ,A*q' ' —  Kf’ kó*f Dietl? 1 . 7 
ta l. 183-31. Tarnów, W aiowa 3. 47C4
Salon mód ‘ta rii Cziapińsł :ej. K 'rkó\v, 
piav F ik  Świętych .1  -obok aptek:, 
wykonuje w szelkie przeróbki gustśwni: 
Obrazy s ta n  zniszczone, bez podpisu- 
m a 'arstw o  zagraniczne, polskio, przy- 
n'etc do lachow e bezpii tne j .e o n , 
Kroków, Lnhzcwilac ł .  S ilo s  obcziów .

Kawę n ląn d e tą  arcyjm ują Do palenia. 
Sta! - .a . W tchel, Kraków, u iuga 33.
Snligow ca, k a w .  c, peleryny, p-.szcze 
g u c a w :, to i .b k l i teczki p r c / i ń j e  do 
napraw y,firm a „ P o d c la n a a ', F -Jul, a 6. 
K u  i wykonuje so l d tte  I oybko dra- 
cow cia K" - t r ,  Kraków, u l. K rnpcóerska 
30 ofic. 11. "494
Wyjazdy bryczką w Krakowlo ■ nona 
KraGćw z U tw i tan io  „Pio r ie r ‘, K tt- 
ków, Stel. nskai 9 , I. p. w goóz. 9— i-e j. 
Wyeo tą  a gne lę  .am zz odprow adzeń e 
aa  ul. Mog.Ioką 37 p sa , barw y krem. 
(nriena. loz rerzle r ostrow u sy) wabi się 
A #  który zaginął dnia 23 b. m. 
Placniy lyiiLndetoi) d e r t :  w orki, c .pr- 
v ią  ..Serow nia W “k ów " Ki a k ó i , ul. 
Z ^ lona  3. 6844
B uchalter u  la m ru e  tp n au y  podatkowe 
I U ti7pJ»-2*’- (  —  przjtftnmje bilcnse 
roczne, zeznanie poActkowe, por-t>, ■ ,  
k tf t t j j  m ir godirincjc  Zgłoeeeuia 7z- 
uiiec K ra t K ralów , „Nr 79.11 
dstrzęg  ...i pr- d  kupnem “  miesięcznego 
psa W ilczura iagi« io teg o  przed S w ifta­
mi. Głowa i nog kolon- sa rry . g zbiet 
bninatno-r E-m 2 k u la v a  prcśzony Jcsrt
0 :C .now«di:niie zn durrjm i w ynagro­
dzeniem p< d ad res: Ke il iu ta c ja ;  Kra- 
k)'-v., rulsudKlciegó 25 . 6036
Di a 26. XII. rg inąta  nuczka t i L . a  z 
>i rzy  -óo-wą fUujpl «Loa' w-zbl aią „M i­
k i" . Znalazca proLZon, je s t  o ziwrot . ■ 
w ynagroozenltui. Kraków, oj-rofcomli 16 , 
m. 10, SGai
W ykonają soildr»i< . prędko _ juetry, Mu..-, 
petki i t. p. o iaz turby sznurkow e i 
sznura! i. /rakC  w, K u-deakiegc 4, m. 12. 
b o c z u  DteUa, od godz. 14— 18. - 8031 
Zginął 12. Xil. p ies „B obby", dudy spa­
niel 1 ia io -b rąo w y . Za ." f io ' lub w iado­
mość dobre, w yn irrodeę . K rakór., ul. 
Si. W yspiańsk e^o 7, r  1. Zbc^^ika- 
Ru ótowsika. 8687
Obiady sm aczne, ob tite  w ydaje: lw atów , 
św. Jana 1, m. 3, U. , suhaJy Iron- 
w w r , 81-13

■yc i i y  ąpccjainde w. bonuję, (krzywo, 
Kraków, Kanne tk a  36. 8163
Tkactw a kto wyiuczy. Zg.oszenia. Goniec 
K i: ':  Kraków, „N r. 8157“ .
R obiły włóczkowe, cerów 1 1- pończoch
1 nka...pet,- napraw a i szy  .a b.el-izay. —  
K iatżw , ul. K ościuszki S2a, oi 5.
Szpic biaty zgin. ia  Wolndry, t r ia  2T 
g rum la , przed południem. Łaskawy ztea- 
iazca zechce oddać a  a  .nag rodzę- em. 
Kraków* tkevióska-Bo,.zna 12/10, I. p. 
Przysiygłl t/u m a ^  sądowy dokume: J.: 
pod. •  in terw encie K -aoóir, D lrga 10, 
u . 2, , i U 8

S. p.

21- NIMnwtt
p Płołun-Lhyyszowtkl

Ukochany Syn Mte zrała—i jantny, 
po- cdęlUch rterpSęnlaeh opatrzon;r 
ów. Sakramentami, yrteływeey tal 
22, ibpft w Prot*, w dnia 24 KII 
1044 r. ń o c łm  "y zostat na eman 
tshai w Krakowie aa R ab "  leaCh. 
doda 2* b. m i czen zay iadub-ają 

poęrątew w -.ręoozlm tatu
Rerizfea, Mostry | krat

Zaufcy -  kPańzlDżp*
Skradziona w tram w aju Nr. 2 fo rjpką 
dam ską, asw iera jącą  rtę  i legily
m ację k o le j.w t w  s-rawiotią _ Bochni 
pa u izw rtko  Km.ę< rk ruina, zanyieszikaia 
w Bochni, tri. B racka 23. 088
Skradziono między S k iera tew i.'tm i a 
Krakowem -nnkartę  Zotii Głogowskiej. 
Proszę odnieść: Kraków, Długa 34-10 
Zgubiona K ennkattę Nr. V1-211S30. wy­
staw ioną w ' K rakac ie , na n a r-  Isko 
Feliks F artoś. U prasza się zuaiazcę o 
•weo ca w ,nagi dzeniem : Irak ó w , ul. 
i-iadwnślauska l/2u . 1913
Zna.uzcą kałosza, zgubionego u wył u 
u l. Szew skiej d r  e 21 gtudiai 1C4Ć, 
proszę o„zw iu t z_ wynagrodzewieL. —  
Krakus ul. Kocha- owsfcóego 1, m. 4 
Skradzlenc E artę  Kozpcztu wczą Ni 46 
.  laną pc-zez gm. Rozprza, pow. p io tr-1 
ków i legitym ację ur-.ę-dr li zą n r na 
z m .k n  K arolina K orzeniewska. 8086 
7 y u t,lo rt dLla 2” X IIM 9 4 4 . Au ■ te n  
Nr. 623, wydań; przez Dyrekcję zTclel 
"  - hodnicn w K rakowie ńa nazwisko 
Pten.yk D roidow sa: wraz z zw olnieni—a 
ad szańców i św iaćectu aml lekarsk ie­
mu Za zw rot L igroda. Kraków, ul. Kra­
kusa 20, di. 7. 83 3 3
Zgubiono "Kennkartę na nazw isko Sylwi- 
nu l.s ięska , u rodzen t n, II. 1'JIU v ' Lu­
blinie ora" A rbcitskartę , Aucwęfs Iii • 
mowy, przepustkę n-icuą zwolnienie od 
ro b o t; p zy okopach. Znt-.iazc? .proszę
0 z w ro t:’ Kraków, nl. Szezepaucka 7, 
F-mt. „A lb a" . 835e 
Ząuhlano nó dworcu kolejowym * Kra­
kowie K cnnkarlę, ka rlę  p ra"v  i zaśw iad- 
wzenie pracy  orne Inne dokumenty na 
jazw isko  Plugcnjusz s ta tk iew icz , Czę- 
oterhow a, tdolf-H itler-A ief 7. Z nahzcu 
prosęonj jC51 o zw rot c a ' w ynigrorire 
niem pod powyższym adresem  ;ub rto 
f i r m y  R .  W n  K r a k l w ,  K r a k o w s k a  J O .  
Torebkę z K em u, rtą, świadectw am i I 
pieniędzm i zgubiła prz” 'ram w alu  Nr. 1 
na  aw orcu kot. zS. 12. br. Wanda Sta- 
rzyńskn. Proszę o zw rot d kum en‘ów
1 totog afji ze w ja - j io d z e i iem. Kraków 
Pierackieg i 25 a  5 . *139

Y  Z* wokół] -In «y ś. p.
VUólen>ts«

WĘGRZYNOWICZA
żm sc*"«  tragiczną ómieidlą w dniu 

21 grudnia 1942 f.  odbędiie e-ę

Nrbołaństwo znlobnu
w duilu 3 e tym oia l a 46 r. o godz. 
8,30 w kojoii I* iw . ] iorłane w Kra 
ko-wie, “ z W r e  rap risik ią  'trer 

nych, kolegów i znajomych
806? leg*  przyjaciele

t Za b*aj R ucy noecewe »edt 
h o-h m h w jo  i gdy o leed d u  1 

won :go męka 1 ojce ó. p.

JA N A  FORNAGb LA
rzkmyelowca

ako w miętuzstą hotesną rocTL 
ómierci odprąwlooe zoóttoie

Nabożeństwo żałobni
w Órodą, drle 3 -tyczn a i9 4 5  r. 
c  godz. 8,30 rano w jnśrje-s OC 
KanaeKtó r V sv c h  w Kre^-wl, ,»zy 
u l. RckoWicMej, o czym zawladi 

ro-.łją
lo t ta  z lyaaw l | lynową

t Dtsia l  ("ycrola 1945 r. Jatt
w dniu Imienin, o god; ii le 9-te | 

w kośctele 0 0 . itapacynów "*  Krekc 
WM «iStarte o-i|iiaw iottt

Nabożoństwo Żałobni
za sspłAńiJ lnrysartEhywej (hrerr nrejo 

najdrolszEgo Jćńyoego jniężf

Mloczyrława KUNCE
e czym u w iod am it ooanstaf* w

8 7  ecznym bólu 1 cierriei Su
7239 t o m

t a zęrkĄ] dośzy nesaej jteod i*  
towanej I nrM roisze bony i  m t- 

k c  i ś. p.

i  PaiłMsz7ńsl:l«h 
Emilii SzuntlńBkla]

zmiTleJ Mit  31 ptććnierrćki t .  r. 
w dnit Fłj i  dAzdc. w ied  ii lę  drlą 
31 grudad? ’044  r. v .prawione z 

etanie

N&bożoństwa żrłebito
-  kościele in  fmj  przed oof rz w 

I Sw. Teresy o godz. I-* .»*n . #  crydi 
| zawltdam la znejomyca zmarłej , »  

jrąd— y s t i.o H e
| 8 .1 2  Mąl z Ivnl lam

Za zpoU-J dtrry i. p.

MtóniriCiwa K ł y t t J i
> abe. dypl I. A. 9 .

Jako t n  lą Polesną raczącą  im lert , 
odprawione zosifan iew  kaplicy itsen 1 
t u * : ,  na Kanowlcyitej we ritrrel-, 
diria 2. I. 1945 r , o  godz. B-aej raa j

Nabożaństwo ł: A l t
na gtćne Krewnych, Kolegów 1 Prz; - 

j r f ó ł  Zksarte go zapraszają
Rodzlcf I ROLZióstwc

23 rrudn ia  1944 znstaw itaL  w  trom wp-
ju  Nr. 3 chustkę-p l:d  g  an t Iową, h ra ti 
żółta. Znalazcy zapłacę w arto ść  obecną 
te j chusty. K: ak->w, u ' K arm elick i: 27 
m. 1. ' 8380
Zgubiona w sobotę 23 grudnia lir. na 
u l. "iw -rzyn ieck ie j w ieczorem II  Orkową 
rękaw iczko dam rką, zimową, z ciepłym 
podszyciem, urązo ą z szerokim  wyszy- 

Jnym z?ty 'pem . Znalazca proszony o  
zw rot r s  dohrenr wynagrodzeniem. Kra­
ków. Retoryka 2o, 1 u. S?ó3
Tp-ioiono K ennkattę  Nr. 26I2J8 wydaną 
w w arszaw ie na i azwisko K»zim it(7 
M auersherga, ur. m iii  21. 1, I9D8.

Kawiarnie j CultlDrnlp ^
Kawiarnia ,P an i‘ , Kraków, św. j l n a  1 
otwarta Od g-me] rrtu Jo 21-szi t U 
czorem —  bez p tzą  -wy. 6631
Cukiorala Kadsrierz D inek i l y t , h H  
z ogr. odp. Kroków, K -nm licha 13 -  
Telefon 16J-Ó7, I M



„GOłTIEC O  AFOWSFI* Nr. 306. Niedola, 3i ggjnfc I9H

% )& d r o $ k a
•a d o ó ó  d - c a ą  je s t  i n a .z ą  rn a o ic ż M  

C h ę tn ie  irfzygladam y «ię je g o  igra- 

azfcom, gdy  p o  dniu em udnra p rz e p ra ­

cowany-* nadsi ti* godzina w ytch 
•tonta przy poaA u 
I  Iui2ar.cn kawy

® 1 P
lid i-ow  iki Polski Teatr Kukiełek 

le ip ó t nw low y  
Stropom 15 (dawne kino ..a tlan tit" )

Dnia 31 XU 44 niedniaia (  15 i 17; 
Dnia 1 . 1. 45 pen e Ibtołek i- 11 i 10:

U i s a t #  Sp lw e ste c
W iera  rewia w 2 częściach  

udz.ai b iorą :
LUCYNA SZC-ErnftSKA 

K. dreda —  X f-rey —  M. Lasków- 
eka —  K. Marynowska —  St. Radul- 
ka —  L. FIr.ze —  T. Pilarski —  

E. RadulsL! —  W. Rut kowski —  
F. Szciepraóska 

Chór K P. T K. pod dyr. Ci. Kozaka 
przy lo rtep . s . Linde,

B I U R O

Spedycmno-Transportowe

W f. J ó z e f  U rb a fts k l
Kraków, Szewska 29 

Tal. 182-09 .
wykonule: 

zwiziW miejscow e — magazynowa­
nie —  inkasa — przewóz wagonami 
zbiorowymi — transpo rty  zagranicz­
ne oraz za łatw ia wszelkie czynności 

wchodzące w zakres spedycji.

Stała kudiuiiik«c]h samochodowa 
x Częstochowa

W ełnę grem p ln je
Wytwórnia kołder 

Michał Matusiewicz 
Kraków, ulica Poselska 20

K o w c e r f t
znakomitych muzyków
■w euuutg ?o XII. hm w niedziele 
31. XII. i w Nowy Rok od god: 

14 Jo 19-tcj -  lokalach

w  „ R E S T A U R A C J I  

H o t e l u  M i i i  l e r a “
K f o k e w j k a  1 ( I  p i ę t r o )

Pierwszoi zędna kuchnia w arszaw ska. 
Lokal dlo publlcznołci polskiej.

U p rasz1 nie o w c i c i e  zam aw ianie
stolików .

RESTAURACJA 
DWORCOWA

Lubicz 3
zaw !rdam ia  P. T Publiczność że co­

dziennie od godz. 15 - 2 1

Koncertuje 
pierwszorzędny zespćł
Polecam y znakom itą kuchcie i wy­
borowe taumki. Lokal pod nowym 

zarządem .

Szczęśliwego

N o w e g o  R o k u
T. Klientem tyczy 
*  STAN.SŁAW 8URB1LL 
pl. Szcze ińskl 2.

źq Partie  
u i im e w  M a b io ir /J i

sprzeda .
CENTRALA HANDLOWA 
PRZEMTUU LUDOWEGC

KRAKÓW, WIELOPOLE 3/2.

OBRAZY
i I j ib  xitlsxcxoiio rslaiutwo
zagrań uzna polskie orzynioi

*
do fach&wej 
b a z p ta ta c j  o c e - y

. Kraków, Łobzowska 6
S a l o n  O b r a z ó w

Wolna paaady
Fabryki wyrobów m etaiowych na fia sk u  
poszukują ro b o tr ków fab i,cznyeh . Z ;lo- 
szepid przyjm uje Binrc In irm aeyjne c ia 
pracowników fizycznych 1 umysłowych 
Kraków Adolf Hitlei 1 latz 11. 3336k
Wielkie W oisz iat. samochodowe w Su­
detach  przyjm ą robotników  w arśłtat*  | 
wych. Zgłoszenia orzyjm uje Binrn Infor- 
m acyjne dla p.o„cw ników  fizycznych I 
pmysłowych FraLów. Adoll-HItler-Platz 
n. 33; i i
I rzed; ląblorstw o budowli ne "■ terenie 
Austrii pośn iku ie  robrtnurów . cigluS! :- 
ni pr: y mule Binro In fo rm acyne dla 
pracow ników  fitycznych i umysłowych 
Kral iu. A dc" H itler-P latz 11- 3338k
Poszukujemy od zaraz kucharki do 1 »• 
chi i, o raz pomocnicy. Zgłoszenia .uigi 
U.ivu, Kraków, czysta  5 . 3332k
Nasz j .  personel . dzierżaw :< sr w jp i-  
f rra i ę ę g la  drzewnego wzzw imy do 
zgłoszenia sią celem ew entualnego poa- 
jęo ia pr; cy. Johannes Sonnenberg K- 0 . 
Lublia obecn e PioU*.0w, dysti. Ratram, 
sk ry tka  1302 . 34Luh
Służącą zdrową aną uczciw ą przyj­
mą do pensjonatu  Zgłoszenia doniec 
Kl ak. K ów ,N' 70 3 8 " . 7938
Przychoai..a, czysta i uczciwe, poŁ zeL 
na. Krakuw. t ą '  d ta  5a, nr, 5, boczne 
Kaz. Vielfciego. 7945
Poiługaczaa pmcdp* ud tler do 18 rat 
-o trzebua. Kraków. Dhtga 10 2, od 8— 9. 
F ryz |e ra  mąsklei.o v ,i?  mp naty rk - 
m iast. Kraków, K rowoderska 0.

P ii-id paozukulu
Panna la t LI ze znajom ością języlra n ie­
mieckiego i m aszynopisma poszukuje ja ­
kiejkolw iek po idy. Zgłoszenia: Goracc 
Krak. K.ekow, \ r .  8 r 02“ . 
duchuiter-bllans>sta, la t 47, r  .O arsza- 
wy, s iła  pierwszorzędna słabe uiemiec- 
ki, poszukuje pri cy w | rzemyóle li b 
hrndlu . O feuy pod „ 8 4 “  Biuro Ogto- 
szeó K rajna. Kraków A dolt-H itler-P latr 
48. 4*0 i k
Kierownik uuFow y z IB e t .  lą p rak ty ­
ką perfekit Język .tiem iceki, s p - r  u h ra u ! 
Jach, żclaiZne], budow lanej, węglowej, 
ssożywczo-żywnoS' ioiwej, zc znajom oś­
cią zom plerocj administracji-. haadlow el, 
prz;—y y ęra jo n / do sam odzielnej pracy, 
zmieni posady już od 1 stycznia 1945. 
Zgl. Goniec' K rak. Kraków ,J łr .  8098". 
Ewakuowana z W arszawy panna la t 8, 
wychowawczyni, szulka posady tylko do 
iiowo-rodka, e naicoęKriej do go: x>da— 
iwa 1- - 2  u Au Znam doskonale kuol - 

mię. Mogę w yjechać. Świadectw a posie- 
dam. Zgłoszenia: Kraków, u '. Krakow­
ska 29, m. 9, od godziny 4— T-nrsj. 
Warszawianka, In teligentna, w iek śre­
dni, z dużr ru tyną handlową, poszu­
kuje odpowiedniej p o -s ly . Może ów 
nież za jąć się  gospodarstw em  o 1 - 2  
osób. rua iada  cichy, łagodny charak­
te r , jes tczysta, pracow t s , górale świe­
tn ie. Z| Idszenia: Doniec K rak., Kraków 
„N r. 8373".
Kslęgowy-bilansćsta, yerfek* .n y k  n ie­
m iecki, o statn  o ne stanow isku szefh 
buhaćterii wieiikriego p rzedsiębiorstw a, 
poszuk je p o n d y . Zgloszema Goniec 
Krak. Kraków, „N r. SlOn 
Pielęgniarka dyplomowana ze skoflczo- 
ną szkolą w W arszawie z 10 -le tn ią  j  ak- 
tyką w szpitalu , oraz pi - a ,n ie poszu­
k u je  od zaraz odpow.ednle^o zajęc i 
przy cnorej osobie, lub .aogq się z ' jąć  
°ospodarstw em  domowem jedne1 Inb 
d w jg n  osób. Zgłoszenia: Q i_ .ec Krak. 
m oków  „Nr. l i , -
s tu d en tk a  Stom atolog]! V .rszcw sM e], 
prow adząca 4 la i_  wiosny gabinet i pra- 
cu jąca  am odzlclilie w am bulatorium  
szpiialnem  posrnzu je posady iab za­
s tęp o w a . K efereacje. W iadomość: Kra­
ków, Wielopole 8 m. 2. Dr. Bbhm. 
Osoba z tow arzystw a ew akuow ana z War- 
s^ąjry z 5-letnlę córeczką prosi o posa­
dę narządza ją c ę i dornum, gospoil do mr 
lego soirdnego tumu lub pi ra l ji. Chętnie 
wyjedzle. WszeM ie prace wchodzące w 
zakres gospodarstw a d o n o » eg o  z n i bar­
dzo dobrze, - .ile szyć. Oferl - seb  ,P-»- 
cow ltz dd Biura Ogloszed K rajna K ra­
ków, Ado,! H irier-Pl; tz 4 " . 16P1
Pb ę t la rk a  w yrhowawczynl n^m ow ląt, 
ewakuował a z Warszawy w średnim  wie­
ku, sam odzielna i doświadczona, szuka 
fi,-a d "  do niemow!a t 'ub  chorego dziec­
ka. Świadectw a i referencje ja rd zo  dn 
bre. Chętnie na wsi lu t prow incii. Zyt 
Goniec Krak. Kraków „Ni 1718".

Kmęwa wiarMthBniafBł
. sznk^uo pilnie Co ku"na w illę kom-
fortow ą i domek Jednorodzinny w Kra­
kowie lub pod Krakowem, oraz parcelę 
uzbrojoną budowlaną i przemysłową. 
Kraków, ul. 5w. Jana 18, H p. firm a 
„L o k a ta" . 8111

Sprzedaż nlaruchomoicl
P n rce lt godne utkagi, u brojone : Kraków:
1 29, 13*1. 44 153, .7 5 , ?74 i 700 sąimi. 
W -zystkic uzb-ojOM . poloren-e śliczne.
W Woli Just a 50 s., Woli Duch, 300 s., 
Łagiewn ki 140 s. Nade. tan ie . Prawd*.-
wa okazia. Kraków. Zwierzjmiecka 8' 1. 
n h  Z ...a  M alkiewicza i  W arszawy
ul. M arszałkow ska 68. w$] ulpraguje z
firm ą „ L o k a .," ,  Kraków k, ; n. 18, 
l ro n . II p. a to  a  pul* t do sprzedaży 
w ille, ó .jdy , nom ł jednorodzinne, pa r­
cele uzbrojone, budowlane, jprzóipysro-
we, le tniskow e, z«ies:one kolooie r, Ine 
w wiclói iu wyl K  w różu re i m ejsco-
w ośtiacn  pod K.akowen 1 pod  W arsza­
wą oraz w m ieście K raków -.. 7159
8 H. ,EI" io i . Toms-zewsfci. Fupo„- 
sp rzed a . » '  5 i i , placów obj. rolnych. Iń- 
lu .m aLje. Fraikiw. Posć,cka 24 m. 4, 
te l. 169-09, o rra  w f- ,. e Jedrzeiew A 1' 
Zakopane, Knipówkii obok „i.Z L Sk-". 
Zakopane. KCaa will I parce l sprzeda 
tan io : Ku,ezvk. Kraków, Basztowa 10 '1 . 
Zakopane. Willę 12 pokoi z ogr"d >m 
2000 m‘ , dom, k nowy 3 p ikole, kuch­
nia, domek 2 pokoje, k -chn la , ogród 
90u u* dom 1 1  pokoi, k t chnia z par­
ce lą iOCii m* sprze im . Kulczyk K »o1 
Kiakow, Baszto a iG 'l .  5937
O tle ife  Ol e parce la  ("'•np uzbr. : 00 
sąż. oparkaniona, dw fronty, sprzi da 
K razć y, Mikolajsikc 3, I. p 5938
Bla y Prądnik parcela " 0 s ą ł .  z  oficy­
ną 22 m frontu. Okazja 11 SjTzeda: K 
ków, M ko la jsha  3, I. p ”939
Bronowlce Małe, doui S-t e  pokojowy, 
ogród, pięikniie wyikończony, s p r d a : 
Kraków, M Jkolaj-ka Z, I. |  5940
Sropena o a re d a  147 sąz. bardzo tanio 
■*o sprzeda «ia. Warunek, szyoaa Je* y- 
zja. .o  m. (ront. Kraków. M ikołajska 3 
I. y 5341
Króiewe) Jadw igi parcel, 37a  s . . opar- 
kar. uua 2a (n frontu, sprzeda: Kraków 
M ikolajrka 3,' I. p. a 342
Willa .owfl na Grot gerz 3 ‘ po­
koi za raz po cenie napraw dę okazvtaej 
do sprzedani.-. Kraków. M ikołajską 3,
I. p. 5943
Berek F ala -ki dom part* rot y  4 pokoje, 
kanał, wodoc t.a h try k a  ogród. Sprze­
da: Kraków, M i i  'ajsś a 3, 1. p . 5944 
Pa*ee’a pod teren  tabryczny, p arce la  
d7b ro ‘o -a  trzy  przybtunku tr r - iw a ,c -  
wym Cwufr-ontowa, cena godna za-nte- 
resow ania. Parcela uzbrojona pud za­
budowę 3 p ię tę1, szereg  innych -s rc e l 
po cenach okazrjnych  poleca ńnro 
„W łasna S tiżecha" Kra 0-  Ado1*- 
Hitle l-.ata 10. I p. ofle. *947

D a r ik  a m  W iny 5 eto po doJowt, ta -  
b id. gosp u ta z  ?  5 n k rg i pola p< oke- 
zyijnei cenie ■ id Krakowom, spzzz .a :  
m a i ,  w. MikolajsAz 3, 1. D. 5945,
Domek m urow any 2-1  udzinny przy tram- 
n u  z ogrodem, tanio sp n  da Kraków, 
M ikiitajska 3, I p 594u

t u t  u  600 sąż .-w  centrem  icor ta ­
mo sp tzeda: Kr ów, M ikołajska . P. 
Parcele godne uv,ag -■ -ibrorane: Kraków 
'a o  136, 4, 153, i7 5 , 374 i 700 są t-
nn. w-dh fstk e uolbi jone, położenie ś ' e r-  
ne. W Wol. ' t  gr. 850 s ., Moli Dneh. 
u jO si Łagiewn.I* 140 s . Nade- tomio. 
Prawdziwa ok«z 'a . R iaków, Zwierzynii c- 
k .  3, m. 1. 5949
Pnrcelę uzbrojoną, Osie ile, okazyjnie 
sprzeda „L okata"  Kraków, św . Jana  
18 ir pię*ro, 8 1 '
uiogila t r z j  jżarAJe po 1 .20U m etrów  

wa Iratowych obok k lasz toru  okazyjnie 
sprzedam . Z g u sze ria  Kraków, Flo jań- 
3km te , ii  p ię tro  olicyna. 8188
Paiwela l . .u '9  m etrów  kw adratow ych, 
uzbrojona l.o n tu  45 m etr Iw ni. u  ar 
sLa, onnk N hO sprzedam . Agloszenra: 
Kraków. F lo tlsfiska 18, U p oficyna, 
te le fo r 29S-28 8189
B.ezansw e a i :e 'a  1.700 metrów kwad- 
raiow vch na  : t n ’k sprzedam . Kraków, 
F lorjadi.ka 18, lf p. oficyna 8 .8 7  
ALKopani: Wille pztnoŁraiif. Domy 1 i
2 . non-, z og odam 1. P arcele małe i du­
że przeważnie w renera m Mdnie poło­
żone spr n: Kriakuw, Zw ierzycieóka 8, 
m. 1 6954
Demy 4. 8 . ł  U  po tok i we Wsryitnc* 
n unow aie a o gro da c J w Krakowie. Ka- 
m ito ica  I. p. 10 p o t  Kri ków Welfci 
wy* Ar peTcJ. zatw pod b_.l w t w Kaa- 
ljowi:o i na p raedna t*c:tc h  uż od 1*0 
s ą i i '.  Kur*io okaż.-jnie: Kraków, Zwie- 
nz}wiiecka 8 m. 1. 6965
Nadzwyczajna Jan1 , p*u> d  przy u li­
cy Focha Wiadiomvść K. Kulczyk, Ba- 
sz '0'..-a 10. 7862

Kuant
M3 .cynę do nzyc« p ierścieniow ą lub 
gtówkę 1 Ui ia zaraz. Kraków, Ze ienąy- 
miecka 9, m. ' .
Kuplę ladcuszek pierśc.ottoL lub dobry 
m a-iow y zegarek i kolczyki. Kraków 
Kupno— S p r daż. ul. Sttadom  1<
-l,  rię  l u j ,  modne ln tre , kepc peleu 

—nki z lisów, zarękaw ki, bieliznę (ie- 
p’ą. Kraków, K upo. -Sptzedaż, ul. S tra- 
dom 19. 300
tri kro toluwe kupię Kraków, Adolf 
H itler-Platz 11. w podworen. 6637 
Kupuję używ aną garderobę. Krak w. 
B racka 10 m. 7. o i — na 4766
Kuplę natychm iast okazyjnie urządzenie 
(lub części) sklepu spożywczej, Zgl.: 
Doniec Krak., Kraków „N r. 5826 
Kl enda e s ta r  z la t  1890 do 1938 po- 
tnik-‘ ,'?■ Zgl, szenta gnzeezt" ł c i : 
Komis, S tarow iślna 33, Kra*' w 5! 7 
Knpuje 1 SPOT J .e różne nżywane rze­
cz' F .tków -Podgórzei* Zamojskiego 69, 
m. 5. Knmno-Sprzid i .  5822
G abnirl męski I jadaln ię  now oczesną 
knpię oka , jnie. Zglosz. Goniec Krak., 
Kraków „N r. 95 3 " . 953
Ubrania, m arynarki, spr omie płaszcze,
b ie lizn ; oraz o ju s  ,e kupuje za gotów :ę
klep „K ttuao-S p tredai". Kruków. S ta ­

row iślna 80. * 1809
Kupimy oatpchiLlasii butak drew niany 
1BX7 lub. zMiżonyich wymiarów. Kra 
Bpw StarowiShra 68 m. 1C luk teł. 
187-79. 6157
Śniegowce wysok e Nr. 38, klei: tnę mę- 
s* ,  dam ską, pyćamę m ę ką , vi lalrok 
m ęstd, L_4>ię. Zgl. G oc«  K rakowsk.
K—kÓw, Nr 8142".
Knpię ubreni e męskrie, .m i t a  łręd rce- 
go orbz b ieliznę osom stą  i pośoielow* 
Kraków, ul. Jena  18, m. 3, II. p. drzwi 
n_ psawó. 7905
Brezeul nlepuneaiaka: l m. kupdą. Kr«- 
kó . D ietla 103. m . 4 , f o s f 1 13— 14,30 
po .6 .  6930
Kołdry y sedna kopii K 'l k ó r  M arka 
19, iog  PlordaM ólaj, Sklep. 603
Ł6żk> i l c - e  Alb sam ą ram ę kupł: Kra- 
t w, M isk i 19. ’5g Flottaftskie-j, Sklep, 
próra markowe Peł ka >y 1 Watte: -any  
poszukiw ane. Komis. S tarow iślna 33.

Sprzedaż
K utulerską naszynę Singer a towoczesną 

'rzed am  h ra  15 Józela-22 , m. 23.
Kapca oryginalne zakopiaflskle na kó- 
rze sprzi dam. Kraków, iw . Wawrzyńca.
16, m. 22 I. p. of. - 8090 
Hulajnoga, wć A  la lk o ry . kryształ, pły­
ty  ta n g ., w atce 1 inne, tan io  sprzedam . 
Kraków, nl. Szuak 17, m. 5, II. p. 
HaiMionja pianow a 1 !0 basów  . -reg i­
stry  nowa do sprzedar ia. n ra  ów  Ka­
wior* bocrua 1 « i dzwonek od dołu. 
Wagę detaliczną, fu tra męskie nkranrie 
czarne, chustę  dożą wen sną , sprzed mi. 
Kraików, wl. S riti 31, tu ‘5. b 6 
Ma>zynę dam ską Singera, w dobrym jta -  
ttie trCliio -*>r c am Ki ików , ul. Szlak
17, m. 5. II. 1 1163
Pa*- ton Jwusprężynowy, ot* z płyty pol­
skie i u iem le ik ie , ta . io  spr reódm. Kr - 
ków, Szlak 17, m, 5. II. p. i 968
Maszvn< wal zl , r  Royal" polsko-Iran- 
ouske, w b. dobrym s ta u e ,  do sprzeds-
n ia . h r v ,j. ul. Cazaóiska 18, m. 2 .
M asr-nę do szycia, tanio sprzedam Kra­
ków, ul. Dhiga 413, t r  4 8143
Maszynę ram ienną do 'tKi.ewe mało
naywau-i. ętrrzejam . Kraków, ul. S z la k ,
31, m. z oficyny. 8143
Singera utaszynę k ry tą , dobrą, ip m d a ra .  
Kfaków, u l. Szlak 31, u 3 8 '4 5
Pata en p ły t", dyw m lodowni- do
sprzedania. K»o ów O lu* B o... 'aw a
chrobrego 3. 8156
n s a ło n  i lektry zny markowy, w ładnej 
sz rlie , tanio C» sprzedan ia. Kr- ' j »  
K armelicka 9, oficyna, m. 14, tli, p ię tre .
Oj ą d a t mi in a  w do w rln -j porze. 
Patełon elektryczny w ioski, m ark i „Le-
• e " ,  o p ęi oiym glosie , 30 pierw szorzęd­
nych tanecznych p ły t, okazy-j-i. ojwz*- 
dam. Kraików, Chódkiewiczą 19 m. 6
Singera i- rtzyąę  stoliczkow ą, ua jirw *  
caeśo.ejsr-, sprzedem  taL .0 u )i*  zaraz,
Kraków, T arto - s k .  3 m 5. 8268
Rawey m ęscl .portow y stan  d c ilo n a ly
sprzedam . Kraków, Zwierzyniecka 6 .
Sklep. &2s8
Maszynę do szycia N u m a n n "  u a n  do­
skonały sprzeuL.m. K rariw . P itsud-kie-
go 3 1 0389
M anz-nę , Singer ' k ry tą  1 pudełkową
jp r-edam . Kraków, Kwterzynlacka 6 —  
Sklep. 8292
H arm onia „H ohner" now oczesna, b la la 
120 b»»ów, « re ę is tr j sp i.ed am  ew ent. 
zam ienią na 48 lasów za dopła ta. Kra­
ków, Felicjanek 17 n, 2, od Z —G. 
Wózek pc autko z budką —  granatow y, 
chromowy, k o lt tzrezow e tanio  uprze- 
dam K rrków, Mi dali.iskiego 3 m 5 
P rs ię  w a.cow ą do dekor. skory l pra- 
s* -  ar la, sprzęt am Kraków, B rrka Jo- 
selew icza 7, m. 7 . Z - 49
Maszyną d, szjfcla (giów kal „P a lf"  
c’ > itnknw ą tan io  sprzedam . Kraków - 
M oraw skltgo 12/9. 8: 68
S o r -  J-n , tapczan dwuosobo’-  ro  -ar 
dam ski lub m ą:k t. Kraków Kacia . c  
46 I  p. 8767
Slngei a maszynę do szycia mało używa­
n ą  w piękne 1 luKsniowej szafce sprze­
dam okazy lnie. Kraków, uf. Kalwarv |-  
ska 29 m. ’ 21 w podw oren. (382  
• » . . (  'p iraed isz M łe rż jn łtK e j . W aw ' e- 
cikt. Kraków, u l. Wiśfna 9. 5»16
Pnduszkl z pre-ża eryste  , u tądne

uaeda Knauów M artą  19, -óg Fio 
rła teW ei. bkśep , 68

Pianina ub 'u r te p la s  krótki tprzeantL
Świątek, Ura<fiw, S tarow iślna 12/22 
P i;  no zap. aoiczne kizyżowo-pancerne 
tanio sprzeda Kraków, starow iślna  12 u. 
Harmonia Scandalli 4 reg istry , nowo­
czesny model, lub Paolu doprani b ia ła 
120 ba-Aw 1  egistrem  okazyjni- 'o rze - 
da Kranów, Rynek Poa, 12. 22, ofi- yna 
lćwa. 8181
Singera n  -zyne kraw iecką szew ską 
do cholew i cholewek sprzedam  tanio. 
Kraków, n. Parkow a 2 m. 4, przy Ryn­
ku FodgOiakim. 6383
Futro aealskinow e, najm odniejszy fason 
z zarękaw kiem  i kapuzą ze skór m arke- 
wych, spód koty bure poć futro, ol- 
nierz bobrowy, s tan  pierwszorzędny 
spr edam. Krakdr. Podgurz NadwWla i- 
sk« 8. ' 8390
Maszynę kry*ą w dobrym te nie okazyj­
nie prz lam  zaraz. Kraków, dam ojskie- 
yu 26 m. 1 oficyna w podw a/cu. 8391 
Palto popielate, ubranie "ran.itow e oka- 
ijjn -«  cnr_.dam  Kraków, Szias 4 m 4. 
Futrd m ęskie m srengo, spód cybety, 
kołnierz v y d rs , sprzedam . K-aLow —  
Dict a 83 7 8399
„Cheroby wewnętsra»e, ‘ Orhoorskiego ku­
pię. Autykiwa.iat „A dam ", K rakóś v 1 ■ 
szpilialna 16. , 5919
Futro sealsk lny  w u.ne, u .az  łapLI per­
sk ie  aprzedam. Kraków, Dietla 83 7. 
Yolgtlhndhr lustrzankę, l u t u  m ęskie, 
j ' : £ rudeg- spinzedam K rr-ów  Dietia 
59 m. 9. 1-Ó03
1 zyni k ry ta *< u  pierwsżorzęd ny l
druga l ę s k ł  i r t r k l  „S inge r"  do sprze­
d a n a . Kraków, Bożegc Ciała 23 m. 2,
I p ię tro . 8404
Harmobls 120 basóv z 1 registrem  cze­
ską, uraz maszynę S ingera d a m ', k ry tą 
I ii r rszorrędną sprzede 1 . KrakAw, Kal- 
w ary jska 39-13 u l. 8413
Ma ęrace z w łosia Uawy sprzeda: Kra­
ków. Ma ku 10. róg F lcraftalciej, Sklep. 
Pibtune o jopauccrnę k -ryżowe zagra- 
n/.CTOt ukazyj-nże sprzedał K-raków. ul. 
P x p _  3 m. 6. 5! 24
Futro kara-,.ulowe na n iską, »zc upśą, 
tanio Jo  sjzrzedairia, Kraków, Fli ■ 
sma 29, m. 5. 7051
Duża b ia ta szafę na ubraniłe o  2 d  aćn  
i dyiwan dobOTe ntOTyiuany 4 X 1 “ 
tanio sgrfzeda-m. Orli. md można między 
UUC2 . 14— 16. Krak-an, Bćskiupia 4, m, 4. 
Wilczur L‘racW jednoroczny, w spaniały 
okaz, wszect-s-teonm-ie , tresow any do 
irOTedanria. Lr... .ac je  Kraków, tełełon 
Nr. 2»  „ 0 . 8053
Sukuli pięwna sportow e “r t J 1 -ta, rz j-  
s ta  w cina bardzo ciepła, kurtka m ęska 
bnonzowa, edepsa do SłiOTedan-ia. Kiaków, 
9u . Jana 18, m. 3, II. 1 fęhrc front. 
Singera ma- z~na "o ezycia m f*kr u 
pćerwszorzęjit: m s łan ie  okazyjnie do 
sprzedania. ] raków . Krakow ska 39, m. 
19, 1. p «11»
Maszyna do szyć™ r  -rkił Singera-Si- 
mango, now oczesna, k r  de, b. maiu uży­
w ali., natydlm . ;s ł  do ipra.. o a r ia . K- a- 
. uw R aj. W ielkiego, Boczna 10-3 c, m. t .  
S fy c j ru  (g iba rdy -n ) do sp-ccdąn-ia. —  
Ki -ków KaomeliCJLa 36 m. 14. 8 B 2
Fortepian kró t 1 krzyżowy, pełnopan- 
ce rn” b okazyjnie sprzeda: Kraków. 
Długa 4, m. 2, ofic. paicyr. 4605
M aiiyny I pizybory biurow e. Sprzedaż- 
Kupno Agentura H andlow a/ Gołębi* « ■ 
sk i-R aials ' , R-aków, iw  Marks 27. 
T- mion lo i - 3 ( .  462Ł
Można sprzedać i kupić b. tanio różne 
o rak t; czne używane n y. Kraków- 
Podgórze, ul. -.amoj-sł eg_ 69 n: 5.
„Konc. Kupne-Cptzedaż 4C78
S przisajam y: ubrania, fu tra , lisy, dy­
wany, kilimy, kapce, ’b 'a*y , kryształy, 
ap a r-ty  [otogr., b ieliznę i inne p rak­
tyczne upotn rk i. Fupno- St ,zei!aż, k - -  
ków, nl. Długi 17. 4698
Pianiao do .konale j mar*., c z a rn e  n< wo- 
czestie w pierwszorzędnym stan ie . 3-  U 
sp  z -4 im . K 'ak Sw, B one.uw s-J1'! m. 3, 
do godz. 11 tc> i od 14-^16-teJ. 4705
Maszyna dam -ką do m ycia w 1, e wszo- 
rzędnym stan ic spiże dam ta a ię  natych­
m iast. Kraków, Długa 41, m. t  (w po­
dw órcu '. 4T41
Fortepl s  tanio aprzedam . Kraków. Ło­
kie tka b. m. 12a au 8-meJ óo U  e j .  
F ertepiad krót-tó krzyżowy, na płycie 
m e.alow ej, sprzedam . K r-ków. Kot r-- 
sł -ego 52, m. 9 on 13— lb -te j. 4758 
Pianino zagraniczne krzyżowe na  p le­
cie m eta-ow ei. czarne, w nu jle* ' m 
t ia" n sprzedam . Kruków. Sebastiana 8 
m. 1. 0( 8 — 10 i od 11— 14. 4759
Ferteplany, p  anina, akordeony t w szel­
kie instr-umen-ji muzyczne, po.eca aaj- 
tan ie j: k « łathow sU , Kraków, Szpitalna 
* 3 z 2  4760
Obraiy -  sprzedaż kupno, fachow a bez­
p ła tne  ocena. Kraków, u<. Łoozowsk: 6, 
Salon ob arów . *718
Sklep kupna sprzedaży używpnrcn ze- 
czy, Kraków, Sw. Knzyza 7, ku c je  go­
tówkowa używane u b ra n a , bieliznę po 
ś-l Iową, koce, k-ilimy I inne lodne 
rzeczy. 5720
Sprzedajemy tanio  nżywane nbtatł'.a, 
p ł*1 -ze. bieliznę pościelow ą, koce, fi- 
ratdoi, k-ilimy. 01 1 intte ładne rzęczy. 
K ralów , iv. Krzyża 7. Sklep. 5724 
Futro dam skie, cielaki, modny krój, 
p ię ';na mor* oraz seis-ł -nowe szynszy- 
lofire, ja sne , tp rz raam . Kraków, ul. Prze- 
n y rk a  4. m. 1. 5725
E lek ireann terzy  Incta .stoczył P artię  ru r­
ki BergmauL „F a rad it"  13,5, 16, 23 mm 
ca 15000 metrów sprzeda i- K C entrrla  
Św iatła, D ietla 35 te l. 167:27. 5735
Plękae fo ite r le ry  ostrow łose rasowe 2 
m ięs. zuraz d* sprzedania. Kroków, 
Zirłnną 22. m. 12 5821
'-pn  ecpm 1 ia i  rynę Singera - -mską oraz 
dwie trykotarbkic do lobieuii rończoch 
1) Rekord, 2) 120 igieł okrągła wraz 
z Przyborami. Zgłoszenia: Kraków, Kr- 
p* 1 iks II 5, od 16 do LO-Uj. 5823 
Fortepian Bbsennor er najnowsze | kon­
s trukcji ‘krótki sprzeda Swią :ek Kraków, 
S tarow iślna 12. 5899
Sprzedam sypialnię, fo te l rozkładany, 
j r  lin ie , patefón , obrazy, cyw ‘i , ,  zegar 
s tr  jący , e-atlni, m _ te iac  K akdw, Kra 
kdw ska 39 Kupno— S— mdaż. 59M  
Jadaln ie , szefy, kn  lenni pojedyńcze, 
nokcłow e kuchenne b im ka. kani n*r, 
km  -la , ló*ka sprzedam  k o n y s to ie  Kro­
ków, Ki.-kowsko 26/2. 5923
N hntieckl r..-czarek l*/> roczny i 32 
młodo poy (9 miesięcy.' sprzedom . Zgl. 
G ouitc Kroi,. K ijk i y „Nr. b"CĆ ‘. 
Płaszcz n ^ re n g  - m ateria ł bielslći w bar- 
dzo dobrym siac ie  te  nip sprzedam . Kra­
ków, Krakowska 16, m. 6. 7719
Maszyny trykot a rskie p łaskie do wyrobu 
-we* iw i okrągłe do - ki .p e t, okazy,., e 
do sprzedan-ia. Zgl.: Goniec Krak., Rro- 
■ów „Nr. 785-.
Kołdry piękne, do sp rzedac ie . Pracow nia 
Kołder, Kr_ków, nl. Krowoderska 30, 
Ofic. I . 493
Okazja! H annooja pi* nos 1 SAandali 
oraj Chroma ,ika P a„-jfk - U' "szawa, 
po 120 ba ó u ,  dyiwan Smyrnie 2X 3 arh' .

ywan pluszowy sitrzyiony 2 X 3  m tr., fu­
tro  piękne b iurach- .C r- , u s  Sredn-ią, 
spmzedan- K raków , ś r  S ebastjano  M '4. 
Dywan persŁ  A fganistan, - n pierw szo­
rzędny zaraz spmrećim. Kr»A'w. Zybi. 
b e in c z *  5, tr . 74 7925
F u tr ta ple! persd ie . pra-włe ro w t d< 
sprzedaośa, Kraków, ZybBWew-cza 5 
n . 74 7126
Szafą teójdiieloa sypimr-ię kom pletną 
hiiH-a kirze: e t spr -eoam tanio . Kraków. 
St.rr.dom 1-3 m. 9, II. p. 1026
Singera tud.zynę kurtą , 4 szufladową, 
bu rdzo p/ęm-ą sprzedam . K i.ków , Zybn- 
kieiwicza l i ,  m. 11, w podW urer 809*

170 kUMI I WMOBWa Wtok* ■ t  • > *
1,5 m /  Bosrywę — do wpnzedaoł*. w ia­
domość: Cuniec Kral' , Kraków, „Nr. 
799-1", w zglę uf* dozorca Kra-ków, W-iec 
łopo-le' b wsifcaze. 799-1
Kołdrę puc-uuW*, Iranie, k ą  2X 2 m, - :ao 
j ie™ jo rz ęd n , i aegarec meaJ"’ kćeazou- 
kowy , dm ega" n k ra ran .. . .—:-lni —
■"aków. Pi isŁa 9, n  17, H Q p, oldc. 
Mitro męs-kr.e, nu trie ty  ora* suód z tchó­
rzy spt-zeuani ta i  ^ .a d o m o ść : Kra­
ków, a ..  Staro*" Sina 97 , m. 12, „ndz. 
115— 18. -u4
Fokiiarierk l ^adkn-iwfose du ppr: 
n ia . W iadomość: Kraków, Zam r-skraM  
33 m. 7. 81'2>5
Maszyue do pjsatria „E rik a" , ap a ra t ,10 
porw.ęktyzeń „LfeitzS", okazyjnie sprze­
dać. Kra-ków, 3rtno-w ce , Zielińskiego 
m. 8. 8126
Sprzedam na.m onję w<oską t-y „Sc. - 
d a li"  pirrw szo"zęćn£ i2 u  basów. Zgło­
szenia: p . Kbedler, Kraków, nl. Rauta- 
w ieka Nr. 2 , I p. m. 13. 8097
Kurtkę skórzaną, ubionie, koc, koluię, 
poduszkę, lóaao żelazne aprzeds,u. K ra­
ków, P lerack iegr ’ 5 m. 5, od 13— 16 
Bryczka na a.ra-n z buzą J ia ,  aonla z 
uprzężą sprzedam . Kraków, FIorJań>.ta 
18 II p. olicyna. 8188
Maszyną do p '«6nla Underwood p o n a- 
bje, futro pnitru ne, dwustronne sprze­
dam. Kraków, Pleraukiugc 25 m. 5, od 
godz. 13— 16. - 1 - 7
Maszynę kraw iecką w dobrym stan ie  
sprzedam  zarpz Wiadomość: K aków, 
u lica W ąsa. 12 m. 3, W ojtaazek.
Do sprzedania: hrira- i, kurtka , zt .nit­
ka, U rst-ium, dwo tóżl - dębowe, pólbu- 
eikii żotte, i-żywane (41). K retów , Zie- 
iuca 20, t r  2. 3487k
Tanio sprzedajem y peleryn! 7 lisów 
fu tro  bra -..zwane we kapce, l i ę t a ą  
skórzaną torebkę, rękaw i :zki. » k u s . : 
dziecięce. Kupno— Sp*zudaż, K rakó ' ul. 
ftrad o m  19. 639 .
Parę obiąużek i Mbuycb, p ierśi :onek 
damsibi z bryrhnclkanii i r a z  ubranie ta-
I ’o sprzedam . Kraków, p l. Groble 20 6 
Piękny sygnet męski, branzuletkę le ską 
oraz płaszcz zimow; wolny -zapką —  
lafluo sprzedam, Kraków, Dębuiki, Ry­
nek 5, m. 3.
Sprzedam lańn iszek  złe ty , pierścionek, 
kolczyki’, zegar k markowy, 1 eb. ie i 
pinie ro we nakTj-cia --o  3we, piękny elek- 
tryczn 1 szf kowy patefon , p lecaki. Kup- 
no— Sprzedaż, Kral ów, Stredom 19. 
Maszynę do szycia „ i i n g n a "  kry tą , 
w pierwszorzę*'.ym  stan ie , bkazyju-ie 
s p rz e d a ć . Kraków, Szeroka 36. 1 7,
w ejście z ulicy. 7 6 /5
Wózaa autko, w uzet r r o r t  iwy. no 'rży ­
skach  krł-kowydr, sw eterek  dziecięcy, 
do sprz Jan ia . F Pactwa. Kraków, nl. 
Gro* fca 2- 5S10
Srebro sbo’nw a sprzedam . Kroków. Adotl 
H itler-P latz 11, w podw oren. 66jó  
Piyty patefonow e — m uz-ka taneczna 
i klasyczna przeboje r  najnowszych fil- 
mdu I oj re t ik  sn rz .d a ję  ł zamieniam. 
Kraków h a 'm e!icsa  9, oficyna, m. 14, 
III. p ię tro , cały dzień bez przerwy. 
Sprzedam okazyjnie piękue zabawLi me- 
•:natil?:ne. W iadomość A rtom Jarosz. 
Kraków. S ław kow ski 24 7515
Maszyn. Singera  n  .ką 1 krsw-.c' -
k 1, p m in a  m arki Bcik sprz im : 
Kraków Spokojna 16, m. 7, boczna 
C zarnowiejskiej. 1 ’"8
Fortepian zagra-iczny  to -m krzyżowy 
w bardzo dobrym -tan ie , ©toazyjoie 
sprzedam . Kraków, Krakowsko 95, m. 6. 
“ a iz ,nę do szycia ma .  ui ,wa .ą sy.ze '  
dan: zaraz. Kr" łów, Dietla 81, m. 3. 
Futro uerskie piyUie m ęskie sprzedsm . 
Kraków, Starow ifio* 64, m. 10. 7782
Sprzedam buodi, leszczkun-ską, kożuch 
dam skł, kryty czaruym .u1" em z kołnie­
rzem .irymsfcim, uuiv Nr. 37, b. oDbry 
stan  z p ia w id .an i (oticerkd). K 1  5w, 
ul. Koścliozk- 52a, r . 5. 7805
sn n yp ce o pięknym  teorie sprzedam. 
Krakós Crol to 8, u .  2. Tyfltn między 
13— 15-tą. 7937
Kołnierz perski czarny z Mapami ezip- 
ke perska, m ę ia I  d -m-On ira z  tm f- k 
p e - k  ć” ty  o k ez /ji ie dc sprzedania. 
Kraków, Rękawka 24, m. 4 (Podgórze). 
Okulary w solidnym wykonaniu w po­
rządnej opraw ie można supić w firm .e 
Kraków, nl. Mikolajske 29. 7949
Płyty muzyk- poważnej i lek i e j , duży 
wybór, s p rz e d f  codziennie, ęodi.. 14—  
19, nradzrie.ii 19— 12 Kraków, Mogilska 
8, m. 6 . ■'Dód
„Omega", sti łowy zegarek  m ęsk na 
rękę, o sta tn i model z centralnym  su-

. dn-łkiem ezaruą ta rczą-d o  sprzeda­
n a .  Kraków, Topo.nw i 19. m. 6. 7960 
r ó l e k  dziecięc; ant-ko luksusowe z ło­
żyskam i kulśc. lub bez sprzedam - kazei­
nie po cenie p m y sfji^ e S  Kraków, nl. 
K rakowsku 29, m. 16, do 'ny  dzwon 
Wózuk d a e r ł e - ” , gfębuU i sportow y bo 
-Zrz*. ar a nrcków , Krunowi ka 29 , m. 
16, dukty dzwonek. 7977
Wózek ńrio -ięcy  autko leremo ne do 
sf ecAtyia. Kraków, u l. S tarow iślna 77. 
in. 2, p a rte r . 7978
p acz.i drewuiiane, k ilkanaście  «ztukr 
różnych rozm iarów , io sprzedania. Kie- 
le c ra  *0 (Osiedle) -sw on*k do-orc;' 
Sprzedam w agę mech1 niczuą że-.raną ao 
2.000 kg o ra3 dwa m otorki elektryczne 
z regulatoram i ory-cinMne Singera do 
masttyr do szra  1 a . Zgłuszenia: Kraków, 
nl. K aiw aryjsks 37, m. 7. . 8088
Maszyn; do m ycia dam sk i „Singi r a “  
szafkow ą, w pierwszorzędnym  sti,nie 
oraz kry tą „S in g e ra"  spr łd a m  tanio. 
Kraków Ski -raczna 1, m. 3. 8089
piękne P ichową pierzynę, 2 poduszki, 2 
hoidry tadne sprzedani tan io . Kraków, 
Lubom irskiego 29, pól pięt* o . 8092
Piękne czarne tu tr *ei iscnwaneow ■, 
nurdny tascu  na średn  ą o rrz  źrebce 
francuskie do przerobienia 1 a kurtkę  ta ­
nio sprzedam . Rrclićw, Pańska 9, n .  17,
II 1 . oficyny. 809“ 
Contai ll-g za Sonns ren  1,5 (ewe it. 
11 u  pow iększalnik) sp r d a : , R .ako- 
w jaezek". Kraków, F loriańska 2. 8120 
Fuli piękne modne sełskinow e z zarę- 
kaw) ram I kapiszonem  oraz fu tro  p r -  
Kkie m idu - sprzedam . Kraków, Micha-

wsLiego 2, m. 7 , 8133
Sygnet m ęski, p i . r ł c  ol :k dam ski, )(s< 
nieb-eslkiego tan io  iprzedam. K rak, y,
7 „ iw Aryjska 8 m 5. F 154
Maszyna kuśnierska na sprzedaż. Rut 
jpowska, Kraków, Estery 14, m. 5. 81.15 
Maszynę kr ią S.ngera pierwszor**dnb, 
drugą czółenkową sprzedam  tan io . Kra­
ków, Jana  3 c  1 , II ' p. 8153
patufon elektryczny Pailarda w orzećn3’- 
wej szafie z wzmacniaczem , -naszynę 
dam ską Singera sprz fam . Kresów, Pod­
górze, Bednaruk. 11, a .  18. 8154
Zak<et kremowy w ełniany ślubny sprze- 
d a n  okazyjnie Kraków, S tarow iślna 54. 
m. 1. 8176
K etuch kurtka trjyćw ieri iow a, wierzch 
gabardyna, ko ln ier tasm any, tanio 
sprzedam . Kr<:kow S tan  i  i .  na 54, m. 1. 
butLo męsliie piękne, spód Junatr sybe­
ry jsk ie , sn rzed im  ik a r r jn ie .  Kraków, 
S cb rs tiem  16, m. 6. 7'.4c
Bunda leszczkow ski piękna, now a, bo­
ty ćamsLte z p ra  id tam 1 (oUce~ k le), 
f a 'r "  dam skie b sra i y kołnierz krym ka, 
k ry te  cze.nem  snklenklem , używ ate w 
dobrym s tcą ie , do sprzedania. Oglądać 
godz. 13— 14. 17— 19.30, ul. K js d " sz -  
kl f 3s m 5. 887
P atrfon  zagr.. dwusprjtymowy ! płyty 
spr edam. Kraków, Józefa l  m 4. 
blukozę czystą w postac i białego syropu 
sprzedam . Zgłoszenia: Goniec Krakowski 
K*&kuw „N r. 1107".

HoMłOM iFjRtiU;

dyip&uuwane wprost od swego biurka 
u  pośtednictw em  *

Koransalat) Kn Oszczęunoi*
paw Krakowskleł* 

w K R A K O WI E  ul. Pl  J A N I K A  1
O ed.la ly .

BłfhnIB —  Krynica — Myślenlca —  
Wieliczka.

A A A A A lA A A iA iA A iA A A

K a w i:3 m !a  
i  R e s ta u r a c ja
dawnloj „CYGANERIA"

Szpitalna Nr. 58
©kwarta 

dla publiczności polskiej. 
Fcdwieczorki muzyczne 
©u srodz, 4—8 pcp. — Do­
skonała orkiestra. — Bu­
fet obficie zaopatrzony.

T T T T V T T T V T T T T f T ” T

ifósnii tpyhctsrswe
płask ie do w -robu sw etrów  i okrą­
głe d r  pończoch —  sprzeda F-ma 

Jan Boklnleckl 
XKAKÓW, WIELOPOLE 3/2.

D O S K O N A Ł E J

O R K U S Y R Y
posłuchać możesz codziennie ed go­

dziny 16.30— 19

w Restauracji 
Kwaka  Stanisława w  Krakowie 

przy ul Jńzai u
Połeca t l ę  im  . m  i d o aF m ilą  k r 

cbi ę -iraz wyborowe truuA

wszelkiego rodzaju poleca 
SKŁAD  MEBLI 

B-cla K.& 7. SZCZUREK  
Sp. z o. o. 

KrakAw, ul. Stolarska 7.

Szczęśliwego I lepszego

N o w e g o  t Z o h u
twoim Szanownym Odbiorcom, iyeray 

Firma

J. J A  S I Ń S K I
NOWY SĄCZ, UL. GŁOWNA 5.

W SALONIE SZTUKI
A . W A W R Z E C K I  E G O  

K ra k ó w  -  a llua W liln a  N r. 8 . 

aajwfękaty wybór dział « t  kl 
a j pr :ya -nlrjasa M a y .

Szczęśliwego t lepszego

N o w e g o  R o k u
Saaoownej KlńeoteLi z Nowego S ą « a

l oto)t!oy, zyozj Firma

J. B E R E 2 N I C K I
NOWY SĄCZ, UL OŁOWNA 21. i

A . G .

Instytucja siostrzana 
OTsdltaustai: -BankTirein W ic  

i  Deutscti. Bank Berlin

SIEDZIBA GŁOWNA

K R A M U
Adolf-H itler-P lata SI

m

.zybktc i stamnns rai twi"”' 
wsusiKłch spiaw bankowych.

W * m l Wydawnictwa JGonUa Krakawrkl", Kraków. Wialupula L  —  Jafafob 22061.


